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PRENUMERATA:
młesłęczn e we Lwowfo 
13-uo i,z dostawą da domu 
Jfr-uOK.zpriifc vłką w Pol
sce 15-00 K. (Mk. 8-ji), w 
Innych państwach K 17-00 
Zn jirianę adresu do

płaca się 60 h. 
Otna pejadyńei i?B 
numeru na całv na 

obszarze Polski W E R  LWOWSKI
60 hal. wychodzi codziennio o godz. 6 rano, w poniedziałek o godz. II rano

(3 0  fen.)

CENY OGŁOSZEŃ!
Ogłuszenia za 1 w ent 
r.onp, lub jego mie|sce K I. 
Paski na str. tekst.o mu /« 
drożej. .Nadesłane* ł 
.Ntkrulogja* za wiersz 
naup. -tle.— „Korminlkatyc 
i wiad.pryw.po kronice ze 
wiersz »onp. 5 k. L)robn« 
Ogi. po U h. cd wyra
zu zwykłym drukiem ? n* 
60 tiai. tłustym drukiem. 
Dla Koszukujących pracy 
zwykł. diuk. po idh., tłu
stym po 40 li. Ogłoszeni* 
na niedz eię i święta o 

uu'7 droiei.
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Zmiana gabinetu.
Przesilenie na całej Ilnjl. — Konferencja u marsza, 
la . — Ludowcy, socjaliści 1 narodowi demokraci 
przeciw rządowi. — Naprężenie między Pade
rewskim a Bilióakim i Wojciechowskim. — Da* r «  

rokowania.

(Od naszego koreepoiideuta warszawskiego.)

Warszawa, 17. lUIcpada 1919. 
przesilenie gabinetowe rozwija się na całej 

linji. Nie chodzi joż o jakieś poszczególne minister
stwo, ale o caiy gabinet i osobę Paderewskiego. 
Prawie wszy/tkie kluby zgodne są :o do tego, żt 
tak dalej być nie może i że zmiana gabinetu jest 
konieczna. Przeciw osobie Paderewskiego rośnie 
coraz większa opozycja. Zmiana gaibmoJu jest 
przedmiotem obrad wszyjtkićh khibów.

Marszałek Sejmu TrąmpczyfLki, widząc jak 
rozwija się sytuacja, zaprosił na dzts przedpołud
niem przewódców klu'bćiw ao siebie, aby. sic po
informować o sytuacji w Sejmie. Kcuferencja od 
SfoJa Jfc zt wszyo ikimi prawie przywódcami, 

Wedle krążących pogłosek odpowiedzi miały 
być następujące:

Socjaliści mieii odjpowWkleć, że są sunpw-, 
*czo pizecawnt obecawnu gabinetowi i osobie Pa
derewskiego, którego dalsze utrzymanie jest nie
możliwe.

U ludowców niema dotychczas formalnej de
cyzji co do fł unowiJm wobec gabinetu Paderew
skiego, ponieważ głosowanie nad tą sprawą zo
stało odroczone, ale nastrój całego klubu je.t zde
cydowanie opozycyjny, a niektórzy prą do na- 
tychmial owego rozstrzygnięcia przy pierwszej na
darzającej się sposobności.

Także Związek narodowo ludowy (narodowi 
demokraci) jest nieprzychylnie uaposobioiry wzglę
dem gabinetu Paderewskiego^

Niewyjaśniony jest dotąd stosunek Narodowe
go Zjednoczenia L udowego względem gabinetu Pa
derewskiego. W  każdym razie przywódcy tego 
klubu pozostają — zdaje się — w  pewnych stosun
kach z Paderewskim.

Taki jest nastrój w  wielkich klubach wobec 
gabinetu i osoby Paderewskiego i o tem został p. 
mar izałek Sejmu poinformowany. Wynika z tego, 
|<r gabinet obecny nie ma za soba większości w 
Sejmie i pr/y pierwszej lepszej sposobności może 
być obalony. Prasa warszawska nie angażuje rfę, 
w obronie gabinetu. a nie* óre dzienniki (nip. „Ga
zeta Polska") wprost wołają „Czas ustąpić 1“

"We wszystkich stronnictwach jest tendencja, 
aby Paderewskiemu ułatwić „honorowe wyjście" 
z obecnej sytuacji. Naj'epiejby byto, aby premier 
wraz z całym gabinetem sam ustąpił! Inaczej nie 
da się —  ̂zdaje się — uniknąć nadsku ze rfrouy 
Sejmu, którego nastrój i opinja są zdecydowane.

Wewnętrzne stosunki w gabinecie są zupełnie 
rozprzężone. Paderewski posądza min. Bilińskie
go i Wojciechowskiego o int-ygi orzeriw jego oso
bie. Z tego powodu ci brzej ministrowie na Padach 
ministrów ze sobą wogóle nie mówią. Można so
bie wyobrazić produktywność obraa Rady mini
strów, skoro trzej główni członkowie gabineou ze 
sobą nie mówią. Taki stan można tylko nas-wać 
„anatchją z góry'-,

Pertraktacje nad utworzeniem większości sej
mowej dziś się nie odbywają, ponieważ sprawa 
orzeniosla się do klubów scimowych. W  Sejmie

Wojska polskie zajęły Kamieniec Podolski.
^Gazeta Lwowska" donosi: Nasze oddziały] wicz, który bawi od kilku dni na frondę podczas 

zajęły opuzczouy przez Lk.-aiiiwOw Kamieniec Po- operacji, przyjechał wczoraj do Kamieńca Pt-dol- 
doł ki. Nał ąpiło to 17. rano. I skiego.

Dowódca frońilu galicyjskiego gen. «waszkie-

........

Zaciekłe ataki bolszewickie pod Lepiem odparte.
Warszawa. (PAT.) Komunikat sztabu geuer. 

z 17. bm.: -
Front litewsKO-blaioruskl* W rejonie Kjraslawki 

3 Potocka przei-TOv. ad/iiy nar/e oddziały^ ki.La u- 
datnych wypadów, rilzcząć tury kolejowe aa pół
nocnym brzegu Diwlny. Wzięto przytem siu kilku- 
dzaesiędu jeńców, jeden sztan puiuowy, 3 działa 
i 5 karabinów maszynowy n. Nieprzyjaciel pono 
wit dnia wczorajszego ataki w rejonie LcMa i na 
półnw od jeziora Pielik, ataki zostnły jednak od
parte z wielkiemi dla nieprzyjaciela stratami.

Front wołyński: Spokój,

Warszawa. (PAT.) Komunikat cztaoi gener 
z 18. bm.:

Fiont htewslo-blaloruskl. Nleprzyjade pono 
wił w ciągu dnia wczorajszego zacięte ataki w re- 
j*.iie Lwia. Ataki zostały z wielkiemi stratami dla 
nieprzyjaciela odparte Również na odcinku pole
skim na południe od Prypeci prowadził nieprzyja
ciel w k ilu  miejscach atani. został jednał w  walce 
wjzędzie odi zhcony.

Froni wołyń kii Spokój.
Haider

fEzyjczfl flsczelailia pafisfe do lu m  odroczony.
7e sfer wojskow-yoh dowiadujemy się, że przy

jazd Naczelnika Państwa do -Lwowa został oaro- 
czony. Słaio się to wyiącznie z polecenia lekarzy, 
którzy obawiają się, aby podróż Naczelnika Pań 
..twa i udział w  uroczyd ościach nie wpłynęły u- 
jemnie na stan jego zdrowia, mocno nadwątlonego 
wskutek przebytej świeżo ciężkiej influency. Le
karze ordynujący zalecili Naczelnikowi Państwa 
nie opuszczać pokoju przez czas dłuższy, a to dla 
zapobieżenia możliwej recydywie. Naczelnik Pań

stwa przybędzie do Lwo-wa w  terminie później
szym, którego jednak obecnie jeszcze «znaczvć nie 
można. Naczelnik Pań.twa wysłał do Lwowa swe
go adjutama celem podziękowania wszyrjfltim mie
szkańcom Lwowa i Komitetowi za poczytuor*- 
przygotowania.

ADJLTANT NACZELNIKA P a NSTWA 
WE LWOWIE.

PrzyDy1 tu adiutant NaczeiniKa p?ństnra por. 
Adam Miehalewaki.

Czesi sprzedają skórę na niedźwiedziu.
Praga. (PAT.) Na komisji prawnej zgromadze

nia naród, przedstawiciel rządu dr. Bobek oświad
czył, że projekty admin. są już gotowe, rząd jed
nak nde mógł ich przedłożyć z powodu nieza/atwio 
nej jeszcze sprawy Śląska Cieszyńskiego. Rząd 
czesko-słowacki chciałby się kierować życzeniami 
ludności SląJka Cieszyńskiego, co w  chwili obec

nej jes' niernożliwem. Rząd zamierza utworzyć *• 
Śląska cierzyuskiego samodzielny okręg z siedzibą 
w Cieszynie i zamierza tam wybudować drugo
rzędne linje kolejowe. W  samym Cii szynie ject 
dość mieszkań, a pałac arc. Fryderyka nadawałby 
się najlepiej na pomieszczenie urzęanhiów.

Rada nsjiir iaza wzywa Rumunję 
i Jugosławię do podpisania traktatu.

Wiedeń. (PAT). B. K. iskrowi o z Paryża Naj
wyższa rac^ koalicyjna na posiedzeniu iponiedzial- 
kowem zajmowała się rozmai temi sprawami, m. i. 
sytuacją na Węgrzech, atoli nie powzięła jeszcze 
żadnej definitywnej decyzjli. W  końcu uchwaliła 
Rada najwyższa zaprosić rząd rumuński { jugo

słowiański, aby równocześnie Podpisały traktat p( 
sojowy, jakoież dwio doiłatkowe uchwały, podpi 
sane w St. Oermain. Rada najwyższa ustaliła wre 
szcie datę podpisania traktatu pokojowego z m  
menją Ceremoniał odbędzie się we czwartek 
27. b. m.

panuje nastrój optymistyczny co do *j?worzeiiia .rżenie większości jest jedyną drogą dla wyjśda 
włók „z ości sejmowej, ponieważ od ostatniej kon-lz obecnego chaosu i dla urą;owania parlamenta 
ferencjj zapanował nastrój kompromisowy Lżrwo | ryzmu wogóle.
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Dalszy ciąg pertraktacji w sprawie większości 
odbędzie się we środę — dy.fcusją t.ad exoosć Pa
derewskiego nastąpi we czwai tek łub piątek, 
W  każdym razie gabinet obecny ma parę dni Uo 
namysłu.

W obronie Lwowa.
W ROCZNICĘ ŚMIERCI ALEKSANDRA iGLO- 

GOWSKIEGO.
Odrę Kadecką ogarnęła noc, jedna z tych Iislo- 

pauowydi ciemnych, iż na odłogi ość kroku nie wi
dać, zimnych przenikliwie, iż ręce z  truaem ufrzy- 
muj4 karabin, ostry wiatr z deszczem siecze po 
gwarzy. Cicho, tylko od czasu do czasu padnie 
serzał; zdawatoby się. że szkoła kadooka we śnie 
'pdgrrużona, a tylko nieliczne placówki „pu!:ają' dla 
dodania sobie animuszu. bo ciemno, więc jakoś 
nieswojo.

Z bramy szkoły kadcckiej wyswwa sit wyso- 
Ica poitać w hełmie 1 żwawym, energicznym kro
kiem, z łatwością orientując się w ciemnościach, 
ijsnan >tni sobie ścieaKami obcnodzi placówki, spra
wa zając, czy wszyscy na miejsca, Łudząc półsen
nych zc zaniżenia żołnierzy. I wwj: półgłosem wy 
'mówicnc padnie słowo zaclió.y, żart, sćłumiony 
śmiech i drobne postacie prostują się, z  nowa ener
gia wypu* mjac w ciemności. czy nie skrada się 
wróg. Raźniej teraz i lepiej, bo czuja, żc oni nie 
samidio 1 „szarża- jest z nimi, że „nu* sierżant” 
•czuwa.

A sierżant Istotnie nie odpoo ywa; kilka razy 
iiW ringu nocy przebiega tak i przegląda placówki, 
nicpoikoiac się, by luki nie ovło i >niie skorzystał 

\t tego nieprzyjaciel. Ho ło nic żarty, gdy sic za
łogą kilkudzie jęciu ludzi trzyma odcinek, *  wróg 
Aiikakroć silniejszy.

— Wśifid ciemnych zarysów Szkoły kadcckiej 
jedno błyska światełko; <Unż Przy bramie — wa-r- 
iownia, Przed ogiiiskiem sierżart. zadumany; miast 
pogodnego uśmiechu na twarzy — smutek.

Wrócił z inspekcji placówek. Chłopcy na wi
chrze i śniegu ledwie żywi; 12 godzin juz dtoją, 
a źnfłfenić nie ma kim. „Imianai". kilku małych' 
Chłopaków spi na podłodze, chrapiąc aż dudni, lec* 
za godzinę zbudzić ich trzfbh — choć żal — bo| 
przyjdą inni na ? godziny odpoczynku, a tymi tTze- 
ba załatać słabe miejsca na pozycji.

Co chwilę wpada do izdebki ktoś ośnieżony, 
klnąc na zardzewiałe, od szeregu dni nicczyszczo- 
nc, manlichcry, z których zacinającymi się zam
kami nic mogą sobie poradzić małe. nieraz pierw
szy raz trzymające karabin,' rccc. Więc sierżant
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Circa o p ffitó  „nwaw sW  
i flirazz „lasiiBj".

fC ag dalszy).

Ale żart na bok. Czytamy pleśni mrtawskie w
frwarze lasikicj i z podziwu wyjść nie możemy. Cóż 
bowiem może robić w zbiorze pieśni **v*ąw$kieh 
pjeśu uastępuMca (tamże nr. 19h)*

„Zdało mi się zdało
że w  polu gorzało- , i
a to mojej milej
liczko pok witało,

.(1’amźe nr. 203): :
„W  szczerym pohi stoi rofczek 
a na tym goczku słowiczek, 
śpiewaj Ptaszku stowiezaczku do fcałęgo dnia, 
namłuwiłem sobie dziewczę. czai ne oczka ma. 

.(Tamże, nr. 259);
„Choćbyć miała ma dzfweezko srebrny P*a, 
a joni jeny na prżyłogu kozy paść, 
to ja ciebie nie we*mę, ani na cię uje wejrzę 
kochanku ma.

(Tamże, nr. 1497):
„Wino słodkie, tdfczganłoitt 

posil usta upragnione, 
zagrzej czci o, zagrzej głowę, 
otwórz usta, otwórz mowę 

' gościa zgromadzonego.** 
ffam łe, nr. 1116):

„Całe nocy, ulatując, lasy I giory zielone słyszą 
~  me skargi."

naprawia, przykręca, Lłnaruje, karabiny,' wys^uJni- 
jąc ze i  arych najlepsze, i*szy jak się z nimi obcho
dzić. Karci i narzekać nie podwala, obiecując, » e 
nie długo, jeszcze godzin par& a zostaną zluzo
wani i pójdą spać. A on sam? On spać nie potrze
buje: piąta to wprawdzie noc spędzona na czuwa
niu. ale to nic. Niebo, że chwilami olania się na 
nogach, że ostry kaszel mówić nie pozwala, kaszel 
być musi, a odpocznie za te wszystkie nieprzespa
ne noce, gdy stanie iia rynku wolnego Lwowa.

Byle (tylko ta zapowiedziana pomoc z dołu 
przyszła! Raz w raz biegnie do 'telefonu, lecz da
remnie; obiecują —  cóż kiedy i tam ludzi brak, 
A taką dziś cudną patrol uplanował. karatom ma- 
jzyuowy byłby z Pewnością w  naszych rękacn 
i Ukraińcy musieliby się cofnąć lecz jeszcze choć 
ośmiu łudzi mu potrzeba.

S' rzelandnę jakąś silniejszą słychać w stronie 
cmentarza, a tam najsłabsza pozycja, więc zrywa 
śę i biegnie, by stwierdzić, czy nic grozi niebez
pieczeństwo Górze.

I tak noo za nocą przediodzi, a slcrźaffit czuwa: 
czuw a dusza Kadeckiej Cery.

A w dzień ze swym małym zastępem, szumnie 
zwanym H. plutcmem, ciągle w ruchu. Na patro
lach, wywiadach, czy też na planowych wypra
wach w okolicę, zawsze pierwszy, w.iżędeie bły
ska jetgo żelaMy hełm, nigdy nic schylający się 
przed poeskumi. Nawe!, wtedy, gdy rozkazuje 
żołnierzom paść i ostro kard, gdy który njjfifesie 
głowę, on sam wyprostowany przebiega, wydając 
rozkazy. A poć hełmem zawsze śmiejąca się 
twarz i pełne energji. choć spiućne oczy. Uśmiech 
i en nie schodzący z jego twatzy dodawał otuchy 
żołnierzłoribdziccicm, z których nie jeden dopiero 
zaznajamiał się zc świstem kuj, odpędzał smutek 
i znuż cnie ogarniające kolegów wśród ciężkiej 
pracy.

Wystarczyło raz go widzieć w  ogniu, jako ko
mendanta, w y.iw zyło  raz mieć go za towarzysza 
w  służbie, by go poznać, by się doń przywiązać. 
Pokochali gc też koledzy przez “tycii dni kilkana
ście: pokochali za szczerość i serdeczność w obej- 
śdu, za koleżeństwo i gotowość do usłuig. Sam 
nie dający się nigdy zaoyąpić w służbie, wymagają-1 
cy od :iebie porad 4 -y» był dla Stęfiraizsssay dtroitii 
wyrozumiały, gotów zawsze ulżyć 1 pom ódl czy-; 
niąc to wszystko z pełną prosta ą i naturalnością. 
Poświęcenia, bohater a.w a w słowach, tak częa o 
przez ludzi nadużywanych, nie uznawał, istniały 
tylko: służbą i ouo wiązek. Połowiczności zaś w tej 
dużbie nic zorał, we wszystko, co czynił, wlewał 
cały ogrom zapału i ukochania, Jofórem przepeł
nione było jego młode serce.

I tak też bronił Góry Kadcckiej dnia 17. lisi o- 
pada, w dniu najcięższym dla odcinka. Z porywa
jącym rozpędem, bardziej niż zwykle roześmiany 
sz*-dł ze swym plutonem odpierać, mo«ia rzec, 
nawałę nieprzyjacielską w porównaniu z nikłą za
łogą Szkoły. Atak odparto aa daleką n.c ę oa Gó
ry, lecz to mało. Któż zaręczy, tc się nie powtu- 
rzy? Trzeba wedrzeć się w  najsilniejjzy punkt 
wroga, w ul. Jabłonowskich i odebrać te maszyn
kę, która tak zaciekle ostrzeliwuje Stryjsrką ulicę. 
Innej drogi nie mc, jak tylko ta Shyj.-aka, a n « niej 
gorąco. Lecz cóż robić, nie ma wyboru, jeśli się 
chce stanąć rychło w wolnym Lwovie. Jedyny cel 
i jedna don droga.

Za chwilę porwali gc koledzy na ręce i zło
żyli na GGrzc, której tak wytrwale bronił.

Nie dożyłeś Townrry ru dnia, o którym ma
rzyłeś, nie ujrzałeś rezultatu swej piący l trudu. 
Brakło nam Ciebie w pkaonie iiaszyr... gdyśmy 
schodzili w Cudny słoneczny ranek z placówek do 
wolnego miasta, rzuciwszy Ci na pożegnanie żoł- 
uleiskic: „$pij kolego w  ciemnym £robie...“

Dziś tak żywo staje przed oczyma Jego po
stać, enuć tok cza.łu mija.

Rok już blisko cieszymy się wolnością, dzięki 
takim jak On, a choć radujemy się.,to jednak żal 
serce śriska, źc nie oglądają jej cl, kt<>rzy równie 
z nami jej pragnęli, a którym w nagrodę radość ;a 
się należała.

/yełc śt>. Aleksandrą Głogowskiego — po/a 
dzieciństwem, tych zaledwie kilka Id wojny, które 
go pasowały na dojrzałego obywatela — tak po
ddane do życia tego szarego zastępu żo^nierzy- 
bojowników o Sprawę.

Jako 18-letni chłopak ucieka z domu. w  chwili 
wybuchu wojny, oy zaciągnąć się w szeregi Legio
nu. Żołnierz II. brygady przebywa cała jej kam
panię, przerywana tylko leczeniem ran. Z kamńarU 
tej wyniósł 4 ranv i ciężka chorobę płuc. Po jed
nym najcięższym pc »Tzale pozo i ała mu sztyw
ność stawu kolanowego, nie pozwolił się jednak 
uznać za inwalidę, wrażając, że Jedynie osi^wu*' 
cie celu lub śmierć może po zwolnić od pełnienia 
służby z b-onia w  ręku.

Uwieziony w Huszt ticieKa -,tamtad. a dowie- 
dżiartfśży1 się o ło te 1 .wową;^płzekradft "-się iwvraź 
z .‘owarzysżami, by bronić zagrożoiiCgf miŁśita.^

Obronił Je i paJł u progi* Wolności, speł
niwszy to; co nn-ażał i “dynie sa swój obowiązek.

W' listopadzie 1919 r.

(Tamże, w ,  1420):
,.Ujodes mle nieskti, ujod,
Nie było mi spełną dwóch lot, 
ujodes mne w prawem nożke, 
przez strzewiczek, przez punczoszfce*',

Niektóre z pieśni zawjeTają istotnie nmiej lub 
więcej liczne formy czeskie, np. tamże nr. 1421: 

„Skoczył Pclok na nolepke,
■wrywrutil ur. s garncem rzepke, 
eoż ja bedem jadła, 
kię mi rzepka spadla.**

(Tamże, nr. 1421):
„Już świat n? opak tdie, 
ożenił sle nie pnzidię":

TaJre pieśni mógł Bartosz całkiem* srrebodnie 
anektować na rzecz pieśni n.orawskich, niektóre 
bowiem słowa rażą ućho nasze formami ńiepolskie- 
mi. Nje wynika jednak jeszcze z tegc, by dla kilku 
L im  nienolśkieh gwarą zeszpeconą danej gminy 
rac była już polską. To też Poiiwka m ał słuszność, 
występując zc stanowiska naukowego przeciw za
liczaniu mieszanych, jaik je nazywa, gwar do grupy 
gwar czysto ęzeskich. Mimo to tak on, jak i inni pi
sarze czescy, nię wjdzą nawet Polaków na Śląsku 
Cieszyńskim Z  tych więc powodów uważa bat 
tosz i wogóie pisarze czescy za czeskie takie np. 
laskie (iasskć) pieśni otl Cieszyna, których diagi 
spis niżej podajemy ;

Nr. 1830: „Ach czarne oczka pojdzcło spać."
Nr. 1831 Kaczok: („Nasza Kasia plącze, co 

ii ic?“)
Nr. 1832: Zaszumiała zielona dobrowa".
Albo również laskie od Bohrku koło Cieszyna:
Nr. 1833 „Do kćłeezLa mi ząpajcie *. ^

Nr. 1834: „Jcźli mnie tv dziewczę rada masz".
Nr. 1835* „Jeźllś mnie ty dziewcze dobra".
Nr. 1836. „Bej, hej. hej. hej".
Nr. 1837: „Sądziła mnie dziedzina, sądziro mnie 

prawo".
Nr. 1838: „Pytam się, pytam kle człowiek sczę- 

ślłwy**.
Nr. ld.*9; „Gdych ja plcła łen“ .
Nr. 1840; „Nasia^ain se Maryjankn**.
Nr. 1841: „Ach czarne oczka potżęie spać"
Nr. 1842: „Mój syneczku nadobny".
Nr. 1843: „Rozpleć że się, rozpleć"
Nr. 1844: „Ruża ze mnie ruża".
Nr. 1845': „Niesceszna godziną, kłem się oro- 

Jziła“ .
Nr. 1846: .Podziwej się mól syneczku szwarny.
Nr. 1847: „Ach ja bićdna zasmucona".
Nr. 1848: „Ej wolarze, węlarzc, coście wołki 

paśli**.
Nr. 1850 i 1851: .JCołomejka'*.
Nr. 1852: Smyk: .^.agrejcie mi ttgo smyka—"
Nr. 1853: Smyk: „Ej dziewęze banzoś zbladło".
Nr. 1854: „Nie choć kole wody, nie rob panu 

szkody™**
Nr. 1855; W  lewo, w prawo. („Źle śm; dziew

czę posłało..")
N r 1856; Kozok, („Kwoka hych tańcowała").
Takjemi są i inne pieśni moraw jkie z Cćerzypa:
Nr. 1857: Trojak: („urycie trojaka, niech sl 

cieszy ma miła...*1).
Nr. 1858: Żebrak („Pytał żebrak źebraczkę.„‘‘)
Nr. 1859: Psi („Gdzie gio masz? Tu. tu, tu ")
Nr. I8o0* Dudy C-śJraj dudoszku na tych dtr- 

dach".)

(Dok, oast) w flr. fc  Moattakr
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Orlętom.
19. listopada poświęcono pamięci mfodociaifych 

obrońców Lwowa. Zaj<4 się ,’ em kom itet akcji n& 
rzecz uczniów-żofnierzy i ich rodzin". W  kilku ko 
ściołach odprawiono mszję żałobną, w  katedirze 
uroczyste nabożeństwo celebrował biskup Twar
dowski. Kazanie w^powieaział ks. ar. Cześniak, 
rtLtzą Wygrzywalskiego odśpiewał chó>- „Harfc", 
Składa się on z uczniów źołaierzy; w r zeszłym 
było ich 43 i wszyscy bez wyjątku poszli bronić 
Lwcwa. Dla podda klenia ich łączności z poległy
mi, ta część bohaterskiej młodzi modły za nich za
nosiła.

O pół do 12 rano odbyła się akaaemja w  Tea
trze miejskim. Rozpoczął ją cliur, w  komplecie, pod 
batuta p Belohlawka. 1

Imieniem młodzieży przemawiał p. Dfering. W 
serdecznych słowach złożył cześć swym umar
łym braciom, mówił, że choć ciała umęczone śpią 
pod skromną mogiłą — ich duch jesft wśród i.as 
żywy. W  pamięci wieków zostaną on; na zawsze. 
W  swych mundurkacn szkolnj^ch zajmą miejsce 
obok .yćerzy zdoonych w skrzydła husarskie.

Następnie zabrał głos por. Wolańczyk, jeden 
z obrońców Lwowa, walczący ^  dniach listopa
dowych razem z młodzieżą, łiiejediioDaok.nie pod
komendny swych uczniów.

Naszkicował on rolę Polaków, jako szermie
rzy wolności. Niemcy wiedzieli, jakiemi drogami 
iść chcemy w odrodzonej ojczyźnie, więc poraź 
ostatni starali się stanąć na przeszkodzie, podju
dzając Rusinów. Młodzież odczuła to raczej, niż 
zrozumiała, jej 4o mamy do zawdzięczenia wol
ność. Ale o inną wolność wewn^rzrą, musi się 
ona też pokusić. Jeśli obecne pdkolenie lfiasi na 
sobie pewne piętno smutnych, dawnych stosunków, 
ci. co dorastają w  lepszych warunkacn. nowmni 
Tworzyć życie na naprawdę nowych podstawach.

fTjranńiwlenle kap. Jakttbskleso.
Z kolei zabrał głos kapitan profi Jakubsid, b. 

szef sztabu obrony Lwowa.
Dostbyiie Zebranie!
Niedawno temu z okazji puświęce&ifa cmen- 

fątza Ob o<kó»* Lwy wa wyrzekł nasz czcigodny 
an.* pasterz głębokie słowa: wstrzymajmy się od 
oddawania hołdu żywym, czcijmy pamięć bohate
rów — poległych. Jaką głębię rysikują te słowa 
w odniesieniu do młodzieży, którą jak dorodny 
kwiat okryty perełkami ro&y frokliw ie pized 
każdem wstrząśnieniem chronić należy.

A w dziejach naszych oręż w rękach młodzie
ży, to nie nowina. W  czasach Kościuszkowskich, 
pamiętne powstanie Warszawy w  Wieika Sob(\ę, 
powitanie Wilna odbyło dą  przy wybitnym współ
udziale młodzieży i dzieci, które bohatersko kule 
wystrzelone zbierały i dawafły żołnierzom. W  ar- 
mjl 1809 r. podaje nam 'QembarzewsM 15-letnich 
podporuczników liniowych.W  powstaniu llstopa- 
dowem zapoczątkowali czyn orężny 16 i 17-lemi 
podchorążowie, a walczrli przy boku dziada i syn 
3 wnuk. nieletni.

Czytż zatem ze czeta i hołdem stanąć małpy 
przed tą mężną młodzią, która cnoty praojoów nie
świadomie mając na celu, wałczyła jąk lwy wbrew 
Wszelkim oczekiwaniom, ponad wjzefakie przepi
sy regulaminu, bez wypoczynku trwając na naj
groźniejszych posterunkach, bez snu, jadła i na
poju po kilka, ba nawet kilkanaście dni. Rany ją- 
1 rżące się od strzelania, ciężkie odmrożenia, gro* 
źne zgorzele na nogach, z których już butów ścią
gnąć nie było można — to obraz twardego bo
jownika o w olność Lwowa z dmi. listooada. w  wa
runkach dężkich, niezrozumiałych, jaki* w  dzie
łach wojen rzadko kiedy się trafiały.

Czyż zajem mamy otroić w  aureolę bohater
stwa młodociane, romantyczne główki naszej ko
chanej młodzi? Powiem krórko: nie, wszak to tyl
ko spełniony obowiązek wobec narodu i państwa.

Ale czcijmy symbol chwili, symbol prawdy 
męczeńskiej, symbol eprawiedliwości dziejowej, bo 
»am, gdzie nieletnia, młodzież broni swych praw, 
to Prawa te są wielkie i święte, wielkie i świete 
są prawa przynależności grodu naszego i ziem 
wschodnich ao RzpIheL

Cześć sprawie, która kazała jtej naszej lekko
myślnej, nieraz swawolnej zgrai, nieraz bezdom
nych,. tam na krańcach przedmieść — odetchnąć 
piersi* oljtfzynp cześć sprawie, o którą krew

niewinna sie lała, cześć sprawie, o która młodzież 
nasza poszła po chwałę, po zwycięstwo, po 
śmierć.

A żt droga ao sławy wiedzie mogiłami, gdzie 
poa wardą dziś damia kryją się śmiertelne szcząt
ki wielkich duchem małych bohaterów — więc po
kłon im oddajemy.

I wznosi się z pęt wolny, król ptaków, orzeł 
biały, zataczając swe skrzydła coraz szerzej, sze
rzej. I ściele swe gniazdo od sinych wód Bałtyku 
po srebrne Tatr szczyty, po ziemi trrzecn szlaków 
tatarskich, po dalekie biegi wód Dźwiny.

Wstaje 7 martwych uśmiechnięta do swych 
najmłodszych ofiamikćw — Mahka Ojczyzna, do 
nich, kcórzy w Niej i przez Nią wiecznie żyć będą, 
póki mowa polska nie umilknie, póki ostatnie ser
ce polskie bić nie przestanie.

I rośnie i potężnieje Ojczyzna naoza świętą, Ło 
p^zewodz5 jej mąż płaz owskiej prostoty, .Kaźmit- 
rzowej sprawiedliwości, mocy Batorych, przez 
nas Legionistów z dawna uwielbiamy, dtzis przez 
ślepców obaczony, przez głuchych usłyszany, 
przez beziozumnych zrozumiany, —  wawdziwy 
Król Duęh Legendy wicszczowej.

*  1
Odśpiewaniem „Nie damy ziemi" zaironczył? 

się ta podniosła uroczystość. Poraź pierwszy u- 
słyszeUśmy tę pieśń w układzie Niewiadomskiego 
(p. Rebhlawck dyrygował z manuskryptu). Po
ważna, w  fermie chorału il .rzymana nielodja, z pe 
wnością zyska ogólne użnanrb.

Tn-zeb* wspomnieć jeszcze, że chór. w  takim 
składzie, jak w  kościele, śpiewał piosnki żołnier- 
l:ie. Dbały o każdy szczegół komitet umyślnie 

wyodrębnił z otecnego składu „Harfy" tych, któ
rzy sami walczyli. •

To -też każde pojawienie się młoazl butłziło 
powszechny enUuzjazm, jedni jeszcze w  mundu
rach wojskowych, inni już wrócili znów na ławę 
szkolną.

Widownia była przepełniona. Fale młodych 
nów  i główek,, wśród nich dużo smutnych i zbola
łych. Ale wszystkie dumne. A. W.

Rumina csrb iST fa  L w m
. „• i. ij -i rs '• • 1 '■

Wczoraj witczotreir odbyło się w  ratuszu po
siedzenie obszernego komitetu obchodu rocznicy 
oswobodzenia Lwowa. Przewodniczył prez. Neu
man. Wobec odroczenia przyjazdu Naczelnika mu
siano zmienić program uroczystości. Uchwalono u- 
rządzić obchód w sobotę, 22. listopada.

Program obchodu
jest Tiastępmiący:

W sobotę o g1. 9. nabożeństwa dziękczynne we 
wszystkich kościołach parafjalnycn.

O g. 10. uroczyste nabożeństwo dziękczynne 
w bazylice katedralnej.

Po nabożeństwie rewja woj-afc i defilada przed 
pomnikiem Mickiewicza.

Po defiladzie odbędzie się w południe odsło
nięcie tablicy pamiątkowej na muiach szkoły im. 
Sienkiewicza.

Złocenie wieńca na gronach obrońców Lwowa 
przez Naczelnika państwa zostało odroczone aż 
do przyjazdh Naczelnika.

W  sobotę popołudniu o g. 5. odbędzie się w 
sali Strzelnicy miejskiej zebranie obr :ńoów Lwo 
wa. Wieczorem o g. Ś. ui oczyste przedstawienie 
w  teatrze miejskim.

W  niedlzielę 23. o g. 12. odbędzie się nu ogro
dzie politechniki poświęcenie miejsca pod „kapli
cę Orląt".

Program powyższy będzie jeszcze uzupeł
niony.

W  sobotę mają być wszystkie sklepy podczas 
uroczystości zamknięte, wstrzymaną też ma być 
wszelka praca w biurach, warsztatach jtp.♦

Odsiecz Tokarzewskjego. Uczestnicy odsie
czy Lwowa pod komendą pulik. Tokarzewskiego 
zgłaszać się mają po karty wstępu na uroczysto
ści u ppor. Lubaczewskiego, ul. Saun-wmcka 1. 18. 
miedzy godz. 13— 15. #

Panie, które podczas walk Iistoipadówych w 
ub.- r. należały do załogi szkoły Sienkiewicza, ze
chcą zgromadzić się U  odznakami tYl odcinka) w

dniu 22, Iisiopada o  godz. 12. w  .południe obok bu- 
dynKU, w ittóryn mieścił się sanitariat, celem 
wzięcia udizaału w  uroczystości wmurowania ta
blicy pamiątkowej w gmachu tej szkoły.

jędrzejowiczow u.

Sprawy polskie.
EST0NJA DĄ*Y DO SOJUSZU Z POLSKA.
Rotterdam. (PAT.) W  największym i najpo

czytniejszym dzienniku ettońskin,' „Paecwalehf o* 
głasza redaktor Rebaue artykuł, w  kiórym wyka 
żuje, że Cstonja uczyni rozjądnic, jezei* dążyć bę
dzie do sojuszu z Polską. Wymaga tego — jak wy 
kazuje autor — moment polityczny i przyszłość 
najbliższa Litonjr I

JAK ,W POZNANSKIEM ZWALCZA SIĘ P a SKAR 
STWO?.

Poznań. (PAT.) Mini:>ter Seyda utworzył spe
cjalny urząd walk* z lichwą i spekulacją. Przewi
dzianą jast kaira do 5 lat więzienia, tudzież grzy
wny do 500.000 marek, a nad o konfiskata towa
rów i utrata praw obywatelskich. Sprawy podle
gające urzędowi walki z lichwą i spekulacją sądzić 
będzie sąd doraźny.

Warszawa. (PAT.) We wtorek odbyła się tu 
uroczystość- poświęcenia sztandaru pierwszego 
pułku szwoleżerów na Placu Saskim w obecności 
mim:łl:a spraw woj.icowych gen. Leśniewskiego, 
marszałka Trąm.pezyństciego. Przemawiaj biskup 
Gall.

Warszawa. (PAT.) Minister przemyJłu i han
dlu powołał do życia radę har.dlowo-pj-^tnysłuwł 
do wypowiadania swej opinii i przeedcadama wnio 
sków w zakresie polityk; gospodarczej.

Warszawa. (Pa T.) Prezes ministrów Paderew
ski ofiarował centralnemu poPkiemu Związków* 
robotników kvTotę 200.000 marek na zakupno zie
mniaków.

Poznań. (PAT.) Ogólny zjazd kuplectwa pol- 
4kiec-o Górnego Śląska, odbędzie się dnia 26. bn*. 
w- Pytęmiu. •;*!, ■
■ •<rt — ii; A

Czarnie wieści 
z Litwy kowieńskiej

NIEMCY TAJEMNIE WYSYŁAJĄ WOJSKO .
NA LITWĘ.

Wiftrc.. (PAT). Na pograniczu Prus Wschód- 
nich i Litwy działają gęsto rozrzucone biura wer
bunkowe, które pod przykrywką werbowania 0- 
ohotniików do Freikorps, przemycają na LilWę 
wielką licżoę żołnierzy niemieckich. ZaerMobiluo- 
wany 21 pułk piechoty niemieckiej z Torunia prze
szedł w całości pod pozorem dezercji ns Ljtwę. 
Oddział ten w Taurogach kompletnie uzbrojona i 
wyekwipowano i rozdzielono między wojska nie
mieckie, stojące na linji Taurogi—Szaiwle.

GW AŁTY LITEWSKIE NIE U f TA JA.
Wilno. (Pa T). Mimo zapewnień rządu kowień

skiego, nie udaje mu się powstrzymać gra&ieży i 
rabunków mienia Polaków na Litwie. Niedawno 
podczas jednego z takicn napadów zastrzelony zo
stał obywatel ziemski Nawlicki poa Kiejdar.ami- 
Żołnierze litewscy zrabowali majątki: Goszczany 
koło BcjiJ^goiy i Jodziany kojo Bmz. Napadami 
kierują byli urzędnicy meinieecy, którzy dziś służą 
Litwinom.

RZĄD LTEW SKI NIE MA PIENIĘDZY.
Wilno. (PAT). Sytuacja finansowa rządu ko

wieńskiego pogarsza się coraz bardziej. Żołnierze 
od 4 miesięcy nie otnzymują żołdu, a urzędnicy od 
4 mfesiocj nie otrzymują pensji. Z tego powodu 
panuje ogólne, wielkie rozgoryczenie.

TRUDNuSCl PRZY MOBILIZACJI.
Wilno. (PAT). Rząd Kowieński ogłosił ntorlll- 

zację starych zm ierzy  do lat 45. Z powodu wrze
nia wśród zmobilizowanych, poboru ich pod cho
rągwie zaniechano. Zmobilizowanym rocznikom 
od lat 19 do 23 wydano natychmiast mundury i 
broń, sprowadzone z Anglii,
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IiYLY PREMJER UTE WSW DEFRAUDANTEM?
Wilno.) (PAT). Organ chrześcijańskich demo

kratów litewskich „Laiswe" twierdzi, że były pre-
łmjer Slazewicz na posiedzeniu taryby me mićigł się 
W'ytłumaczyć z braiku półmljonowej sumy. Dzien
nik podaje, że Slazewicz po tem posiedzeniu tary
by umknął zagranicę.

ROZPACZLIWY STAN KOLEJNICTWA.
Wilno. (PAT). Stan kolejnictwa litewskiego 

Jest rozpaczliwy, ponieważ bermondczycy sta
le zabierają parowozy, zamówione zaś w / ngij; 
nowe parowozy dotychczas nie nadeszły.

Z konferencji pokojowej 
i z krajów koalicji,

ANGLjA ODMAWIA POPARCIA KOLCZĄKOW1
I DENIKINOWI.

Wiedeń. (PAT.) B, K. i.krowo z Londynu.
IW mowie przeciw angielskiej interwencji w Rosji 
jwywodzii Lloyd Gcorge, że trzeba będzie zrzec 
;się popierania materialnego i moralnego Kołczaka 
;i Dcnikina. Rząd francuski jest również lego zda
li a, że nie zamierza nadal skte.dać nowych ofiar na 
itzecz Rosji.

GRANICA CZESKu-WCaiERSKAi USTALONA.
Praga. (PAT.) „Slovensky Dennik* zamieszcza 

■Z Paryża telegram z doniesieniem, że Najwyżza 
irada koalicyjna w piśmie do czesko-słowackiej de
legacji pokojowej w Paryżu z 7. bm. zakunitmilko- 
,wała jtj, że granice Jcwacko-węgierskie, wyzna
czone w układzie pokojowym a nótyfacowane Inte
resowanym rządom depeszą JWUow^ X 13. Lpca br. 
są definitywne -

W ALKA WILSONA Z SENATEM O TfcAKTAT 
POKOJOWY.

^  Wiedeń. (PAT.) b. K. z ^ a s z y r ^ t^ ,  Sen^tojr 
Hitchock oświadczył ną pomledzialkowem posie
dzeniu senatu, że Wilson wyraził się wobec niego, 
Iż przyjęcie zastrzeżeń senatora Lodlgego równa
łoby się odrzuceniu i anulowaniu tralśatu pokoćo- 
»wcgo. Na taki wypadek Wilson wycofa traktat 
s senatu. v

BĘDĄ OBRADOWAĆ NAD WYDANIEM 
WILHELMA.

Paryż. (PAT). Paryski koresponden* „Daily 
Telegraph“ donosi, że angielski generalny prokura
tor t angielski generalny adwokat udali c(ę do Pa
ryża, aby wziąć udz:ał w posiedzeniu Najwyższo} 
rady koalicyjnej, na k- 'ircm będzie omawiana kwe- 
stja wydania Wilhelma j oddania go pod sąd 
koalicji.

KTO DECYDOWAŁ O LOSACH SW IaTA?
Wiedeń. (PAT.) Tel. Comp. z Londynu: Zna- 

By publicysta angielski dr. Dillon ogłasza publika
cję, w -której zawarte <0, wspomnienia z konferencji 
pokojowej. Oświadcza on, że konferencji udało się 
Aylko stworzyć z Europy blck państw wzajemnie 
nieprzyjacielskich. Na szeregu przykładów przed
stawia Dillon, jak słabe były wiadomości fa< ho-( 
v e  poszczególnych delegatów pokojowych. Mię- 
tz y  innymi pewien delegat uważał Gdańsk za por; 
na morzu Sródziemnem,, Dużo miejsca poświęca 
Dllon obawie Lloyda Georgea przed Wilsonem. 
Zdaniem Dillona. Lloyd George obawiał Nę ciągle, 
ńe WiLon powróci do Ameryki i pozostawi Eu
ropę swojemu losowj.

IW YCIĘSTW O PRAWICY REPUBLIKAŃSKIEJ 
WE FRANCJI.

Wiedeń. (PAT.) Iskrowo z Paryża, Z 625 o- 
kręgów wyborczych znane są dotychczas rezul
taty z 548. Wyb-anych zostało 31 kancerwatvstów, 
73 liberałów, 120 progreslstów, 117 republikanów, 
62 radykałów, 71 socjalistycznych radykałów, 24 
socjalnych republikanów, 6 spcjalhfrów grupy se- 
peratj l ycznej, 54 zjednoezetfych socjaTstów. Kon
serwatyści zachowali dotychczasową liczbą man

datów, hberaii zyskali 43 mandaty, progresiści 73, 
republikanie 34, radykuli 6. Natomiast stracili so
cjalni radykał (grupa Caillaux) 75 mandatów, 
socjalni republikanie 8, zjednoczeni socjaliści 42.

WYBORY WE WŁOSZECH.
WJeceń (PAT), Przy wyborach do izby jest 

zapewniona przewaga stronnictw katolickiego i 
socjalistycznego. (Stron, katolickie — ze względu 
na Watykan—nie brało dotąd udziału w  wyborach. 
Wiadomość — o ile jest ścisła — oznacza klęskę 
rządowych libuałów. Red.)

TRZĘSIENIE ZIEMI W  Ka La P-RJI.
Wiedeń. (PAT.) B. Ki, Seismograry >futejszej 

meteorologicznej stacji centralnej zanoiowary 
vczoraj 18. bm. katastrofalne trzęsienie ziemi, któ- 
icgo cęnisko leży prawdopodobnie w Kalaibrjl

Hndenburg i Lu.endorff ma tłó- 
maczą się, lecz oskarżają.
Berlin. (PAT.) W  komisji śledczej parlamentu 

nJem. ttm.Jen.burg złożył obszerne oświadczenie, 
w ktćrem zarzuca przewodnictwu polityki niemie
ckiej, że nie umiało przeszkodzić wybuch vwi woj
ny w warunkach dla Niemiec rJekorzy^nych. Mi
mo <io wy padłaby wojna zwycięsko, gdyoy kraj 
poparł armię. Kraj jednak zawiódł arrnię i poczęto 
organizować jej rozkład. W  te*i sposób 'musiało 
przyjść do Katastrefy.

-Następnie obszernie zeznawał Ludetidorff: Tak 
Hłndcnburg, jak i ja w  zgodzie z szniem mairy- 
narki postanowiliśmy w lu.ym 1917 domagać się 
nieograniczonej watki łodziami podwodnemi, na 
wypadek, gdyby nasze prepozycie pokojowe zo- 
staiy odrzucone. Nasze położenie z pcdząitku gma- 
nia było mimo Swiernych zwycięstw w Rumunii, 
bardzo poważne. Nie mogliśmy już liczyć na zwy
cięstwo lądowe. Użycie mecftramćzonej walid ło
dziami podwodnemi było obowiązkiem naszym 
wobec armii i narodu. Ludetidorff i#diJ 
•tację bolszewicką, która w  Niemczech zaczęła Ję 
od czasu, kiedy Jcffe przybył do Berlina. Fakż ten 
miał fatalne skutki dla armii 1 marynarki. Pod Ver- 
dun były ogromne str?' y w ludziach i materiale 
wojennym. Wówczas w y talem telegram, że musi 
się rozpocząć walkę łodziami podwodnemi z całą 
stanowczością. Ludendnrff oświadczył wśród wiel
kiego poruszenia: Działalność hr. Bernsturffa była 
dla mnie sympatyczną. Żądam przesłuchania mar
szałka Himderburpa i wszyrddch moich współpra
cowników na okoMczność, czym kiedykolwiek po
wiedział. że naród niemiecki nie chce przyjąć po
koju. Tego zarzujiu nie śderplę, fTndenburg o- 
świadczył: Chciałem powiedzieć, że 1 Ja Jestem o- 
burzony zarzutami, czynicnyml memu wiernemu 
towarzyszowi. Był on zawsze za pokoi cm, co 
orawda Jednak za pokojem honorowym. Spodzie
waliśmy dę. że uzyskamy ten pokój przez niemie
ckie zwycięstwa. W  Nm duchu pracowaliśmy ra
zem dmfami l nocami. Hr. Berirtorff rzekł* Ltiden- 
dorff wobec mnie oświadczał, \j> me życzy rrtbie 
nośrednkiwc pokojowego Wilsurta. Niczego Innego 
nie twierdziłem.

Berł!n (PAT). Niemleriko-narodowt przv 
przesłuchaniu Himdenburga i Ludendryffa wznosili 
okrzyk) na cześć Hlndeburga, wołając: Precz ? 
republiką, precz z komisją śledczą, przez z żydow
skim rządem. Na okrzyki te odpowiadali robotni
cy ckrzykanf: Precz z niem'eckimi narodowcami, 
niech żyje międzynarodówka i rewolucja świa 
towa.

Różne wirdomoścl.
STRA.IK BOLSZEWICKI W  CZECHACH, 
Wiedeń. (PAT). Telegr. Comp. donosi z Pra

gi: „Pravo Lidu* zam eszcza list górników z Kład- 
na, w którym ogłaszają, że w poniedziałek rozpo
czną strajk genera’ny, ponieważ wszystkie ich in
terwencje, aby a-eszfcowanego Munę (przewódce 
bolszewików) j jego współpracowików uwouiić 
z wiązienia, zo&tsdy bezakuieczn

OLBRZYMIE PODATKI W  CZĘCHACH-
Praga. (PAT). Na dzisieJsizem posedzeni* 

zgromadzenia narodowego pzżedłażyła komisja 
skarbowa wniosek w sprawie uregulowania do
datku do podatku gruntowego i podatku dochodo
wego. Wedle tegoi projektu dodatki wynosić mają 
400 proc. do podatku gnintowego, a 250 proc. do 
podatku dochodowego

m ASAk YK z a c h o r o w a ł

Berno. (PAT). Dziennik „Rovmost“  donosi, ze 
prezydent Masaryk zacuorowa i od kilku dnu me 
opuszcza łóżka.

RÓWNOUPRAWNIENIE NARODOWE 
NA WĘGRZECH.

Budapeszt. tPAT). Dziennik urzędowy ogłasza
rozporządzenie rząou oo da równouprawnienia 
wszystkich obywatelf państwa węgierskiego- W 
rp*omadzen’u narodowem i innych ciałach usta
wodawczych mnże każdy swobodnie używać swe 
go języka ojczystego. Wszystkie ustawy i rozpo 
rządzenia mają być publikowane nieiyiko w języku 
węgierskim, Roz takie w  językach wszystkich 
mniejszości narodowych

POWSTANIE CHŁOPÓW PRZECIW DENDtf* 
NOWI.

Wiedeń. (P A T ) B. K. iskrowa z Moskwy. 
W  obszarze Carycyna wybuchło powstanie chło
pów przeciw Denikinowi-

KORONa  -  3.9 CENTYMA!
Y.TedeA. (PAT). „N. Achrubrblatt“  donosi Z 

Zurycliu, że kurs korory wynosi? tam dziś 3.90.

Piohrkńw. (PAT). W  piątek, dnia 14. bm. roz
poznawał piotrkowski sąd clkręgowy w  Dąbrowie 
głośną w swoim czasie sprawę Józefa Skalsk-ego, 
znanego w zagłębiu dąbrowskiean agitatora komu- 
mistycznego i członka rady dclega ów robotni- 
ęzyęh w Sosnowca.

Po przeprowadzonej roziprawie sąd s «a z* ób 
winionego na półtora reku więzien; a.

Poznań. tPAY.) Kuch kolejowy nu^dzy P®” 
znańsiltiem a Niemcami został pociięty,

Bernos. (PAT) „Lidove fIovinyi‘ dangjsrą 
Zgromadzenie narodowe ma liczyć ogółom 300 
posłów, w  tem 164 postów czeskich, 54 słowaokicn, 
3 polskich(l) (Tak mniejszość ezesiia chce panować 
nad innymi narodami!).

Wiedeń. (PAT). B. K. x Waszyngtonu. Ang e! 
skj urząd zagr an:czny cażądai jak najrychlejszego 
wydania niemieckich okrętów, znajdujących S’S w 
portach amerykańskich, razem pijemności 170.000 
ton«. Ma-ynarze angielscy, przeznaczeni dii tych 
okrętów, już przybyli do Nowego Jorku,

Wolny KraWw -  wolnemu 
StrassburgowK

Życzenia wxxeibn’ęy dla odnowlonił 
w StrasSDurgu.

Kraków. (PAT.) Na inaugurację tmiwersytehj 
francuskiego w  S.Yassburgu rel;tor uniwersytetu 
krakowskiego wysłał adres s zyczenianił. Wspo-' 
mina w nim o dawnych sosiukach uniwersyte 
akich Polski ze Strasburgiem.

„Wielki nauczyciel alzacki Sturm, kióry przez 
założenie gimnazjum strasJhurskiego w  Toku 1736 
rzucił podwaliny pod przyszłą akademię, miał ze 
świadków 1 uczestników swoich prac Polaków. 
Od roku 1540 synowie naiznakomitszych rodzin 
(wyJarczy w:*mienić Jana Zamoyskiego. Radzi- 
wilła-Sierctkę, Jana i Mikołaja OsTorogt w )  «pi(l* 
sayli do sizkofy Stu-ma. a patem do Juniora. Ol- 
brechta, Colofreda, by u nich stwdjować sfarożyt- 
tiość k.asyczna, wymowę, prawo l poT ykę. kym 
wśród mich, kitórzy przeszli do kościołów rełormo 
wanych, tak podobały się urządzenia Stwma. że 
na ich wzór zagadali wielkie szkoły w  Krakowie 
Lewartowie i Toruniu.

Od połowy X1,'1II. wieku twórcy stamrel szko
ły d^ypl^atycznej alzackiej Scnepltln 1 * ^o -

ł  wu *aL3cli śdągsć dc Wa* kwial un*»-łt Tiłpdal#*
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t y  (rsp. Rzewuskiego, Jabłonowski ego, Sanguszkę, 
Grabowskiegrj, Sława waszego uniwersytetu by- 

u nas za ostatniego kiióla tak wielka, żc nasza 
komisja edukacyjna wyprawiła do was 2 profeso
rów kraKOwskich Trzcińsikego i Czochrona na 
studja nauk ścisłych. Towarzyszący im Warsza
wianin Tcppor uzyskał u was stopień licencjata 
praw na podstawie rozprawy pod tytułem „Pol
ska nigdy nic była poddaną rzymskiemu iinoe- 
rjum germańskiemu'*. Tei tezy zastosowanej do 
Alzacji i wyście zawsze beonili, odkąd paryski 
poseł Strassburga okrył się czarnym kire.n na 
znak żałoby nietylko waszej, ale i tej Europy, w 
której się zrobiło ęiemno po podeptaniu praw 
przez przemoc. Dziś ze zwycięskiego oręża fran
cuskiego posypało się tyle iskier, że w ich cieple 
prostują swe członki narody dotąd zajęte pod ob- 
cem jarzmem r święcące wasze zwycięstwo jako 
sprawę wolności.

Gdy je obchodzić będziecie w przepięknej ka
tedrze strassburskiej i wzrok ŵ asz padnie na 
planetarium, zdobiące ściany kościoła i zauważy
cie tam portret największej naszej chluby Koperni
ka, wspomnijcie też uniwersytet krakowski, który 
połączony z  wami tylu węzłami, sp’ata w  wasz 
tryumf swoje życzenia: „Uniwersytet strassbur- 
ski, bastjort wschodni wobec zareńskie] dyscypli
ny", ognbsko prawdziwej cywilizacji mech zawsze 
jaśnieje, kwitnie i wzrasta".

Szybki rozwój Kółek rolnicz.
SPk AWA s o l i  i NA i t y .

W niedziele dnia 16. bm. odbył $lę we Lwo
wie zjazd dyrektorów i delegatów składnic Kó
łek rolniczych pod przewodnictwem p. Jana Gu- 
itDińskiego, prezesa małopolskiego tow. roln. 
(powstałego z połączenia tow. Kółek roln. i kra
kowskiego tow. robo).

Na zebraniu obecni byli wiceprezes di. Jura 
l sekretarz dr. Chmielewski, va im. wydziału a- 
prowizacyjnogo d'lą Matcpolski radca Maszkow- 
2<\i, dr. Toinalski i p. Schitterle. Ponadto dyrek- 
jprowie związku ekonomicznego T. K. P. z Kra
kowa. Przewodniczący przedstawił' historję po- 

rląwopin się obu towarzystw, a nastęmrie powitał 
reprezentantów władz. Radca Tałasiewicz z Rze
szowa wygłosił referat o warunkach zakładania 
składnic i pierwszych czynnościach organizacyj
nych. 1*. Mas jor, dyrektor zwjąrku ekonom, T. K. 
R. podał „źródła i warunki nabywania towarów".

W dyskusji nad tym; dwoma referatami wice
prezes Wasung U wierdził, żc w powiatach wschod
nich Kółka fułnicze po inwazji ukraińskiej reorga
nizują się z żywiołową siłą, a tak we wszystkich 
prawne większych miasteczkach powstają silnit 
zbudowane składnice i sklepy Kółek rolniczych. 
Na terenie działalności T. K. R. od Łańcuta i Bizo 
zowa po Husiatyn zreorganizowało się od 1. lipca 
br. 567 Kółek roln., liczących pen ad 30.000 człon
ków, 28 składnic i 50 rejestrowanych sklepów.

Zjazd uchwalił rezolucję, apelującą do człon
ków Kółek rolniczych i całego społeczeństwa, aby 
wydatniejszem dostarczeniem funduszów poparto 
sklepy, składnice i związek ekonom, w Krakowie, 
Następnie rezolucje dotyczyły przydziału towarów 
znajdujących s:ę w  rękach „Puzappu" Kółkom rol
niczym. — Ponieważ zebrani w przemówieniach 
•twierdzili szereg nadużyć l niewłaściwości w o- 
brocle solą i naftą, przeto powzięto uchwały inte
resujące już nietylko członków towarzystwa, lecz 
całe społeczeństwo^

„Stwierdzając z  przykrością, że w  handlu solą 
zapanował zupełny chaos, a nadto że w siedzibie 
salin i okolicznych miasteczkach sToży sle hanieb
na spekulacja so'ą, zwracamy sie do min sterstwa 
skarbu, by przystąpiło' do stworzenia Państwowe
go urzędu sprzedaży so'l na wzór rozwiązanego 
kraj. urzędu sprzedaży soli, któryby powierzając 
•iprzedaż całej ilości soli kooperatywom, zapobiegł 
wyzyskowi ludności".

„Zjazd zwraca się Jo prezydium towarzy
stwa, by zwróciło odnośnym władzom uwagę na 
niewłaściwość przydzielania nafty miejscowo
ściom, które mają ną miejscu rafinerje nafty (nP 
Stanisławów) z odległych rafinerii (np. Dziedzice, 
Limanowa. Drohobycz), gdyż to powoduje dla 
skarbu straty wskutek zajmowania niepotrzebne 
*o  wagonów".

Uchwalono następnie szereg wniosków o urzą
dzeniu kursów dla kierowRiłoów składnic, sklepi
karzy, buchalterów, o sposobach uzyskania fundu
szów dla związku ekonv,m. Kółek rolniczych itp.'

i(ts to mewi —  i do toga?
Naczelny organ P. P. S. „Robotnik", wypo

wiadając cały uzereg najbardziej niepochlebnych 
uwag pod adresem włościaństwa polskiego i po 
ciągając je do odpowiedzialności za wszystkie tru
dności, z kióromi Polska obecnie musi walczyć, 
wzywa przywódców i posłów ludowych, by nie 
schlebiali masom i mówjU hu. prawdę — oczy wj- 
ście socjalistyczną.

Byliśmy przyzwyczajeni, że „tfumCm" .pomia
tali reakcjoniści, zY-oiennicy rządów sizlacheokich 
r oligarchji; że czynią to socjaliści narywający sie
bie demokratami, jest rzeczą dość' nieoczekiwaną. 
A że P. P. S. właśnie wzywa ludowców do szcze
rości, ludowców, którzy narażając swą popular
ność, ostro, sprzeciwili się strajkowi rolnemu i laz 
po raz wzywają i na zgromadzeniach i w prasie 
dio odstawiona zooża —  to jest również po
wodem duiżej śmiałości. Oportunizm polityczny 
P. P. S., k-.óra liczy się ciągle z „konkurencją" ko 
muni.tów i nie odważyła się bez ogródek wezwać 
robrj ników do podniesienia wydajności pracy — 
jest zbyt dobrze w  społeczeństwie znany. Leka
rzu, wylecz najpierw siebie samego!

f  Władysław Barącz
b dyrektor teatru m., umarł wczo-nj w  63 r. 

żyda. Zmarły przed dwudziestu kilku la y  był 
dyrektorem teatru lwowskiego, następnie założył 
szkorę dramatyczną i śpiewu. W  szerokich kolach 
naszego miar] n ciejzył się wielka symipatją. Ostat
nie lata spędził w  ochronce Im. Dłmsa.

Kronika.
'■■ fn idw irt.

K ę i. r « .  kat. FetJ rsi Vi1.> E «s* * gr, Kat, Jerona, 
Lazar] i. Imro r *  kat O fa r  »w a ife NM P.; pr. k it. M y- 
h a ł  - A 'Ch. —  W scho.i »łoń .a  7 20, zucuód 4 U

.iapartwai* ta itn i
W  czwartek .M adam e Satis*Gene“, kęnr. w  4 akt 

V/. S rdou.
W  fiiątek „R ig  - 'eb o * , ope-a w  4 a’<t.
W  sou >tę o  »-::0 popol. ..Śluby p m eńst e", kem. 

w  5 a : t  Al. hr. K re liy  — o gocU. 8 w eo z . Uruiuyate 
przedstawień.ę w  loczn icę  osw obodzen i* Lwowa.

W e Lwowie,

— Połączenie telefoniczne % Wiedniem l War
szawą przerwane.

— Nabożeństwo ‘żałobne za poległych w wal
kach byłego II. odcinka odoędzie się w piątek 21. 
bm. w kościele św. Marii Magdaleny o g. 10 rano.

— Mianowania. Ks. dr. Władysław Żyła za
mianowany został profesorem nadzwyczajnym hi
storii sztuki kościelnej na uniwersytecie lwowskim

— Z karty żałobnej. We Lwowie zmarł w 67 
roku życia Józet Afcgarowicz, emer. radca W y
działu krajowego. — Dr Józef Gnizdecki, lekarz 
okręgowy w ŻuravTiie. zmarł w  64 roku życia ną 
tyfus plami-Jty, którego się nabawił orzy zwalcza 
niu epidemji.

W e Lwowie zmarł wczoraj nagle Stanisław 
Boibelak, urzędnik banku hipot.

— Dzisiejszy wieczór muzyczny Kasyna i Koła 
lit. ant., na którym p. H. Otiowowa zagra wariacje 
Rameau, sonatę Scarlattiego, pieśń prządek z ope- 
‘.-y „Błędny Holender", Paderewskiego „Thóme 
variće“, a p. W. Kaezmar oprócz sztregp pieśni, 
odśpiewa przy akompaniamencie p. W. Kowalskiej 
kilka aryj operowych, jak z „Don Kiszota", „Mefi- 
stofeleca", „Simon Boccanegra", „fletu zaczaro
wanego" itd, rozpocznie się o gedz. 8 wiecz. Xarfy 
wstępu po 3 kor. wydaje sekretariat oć gndz. 4 
uopeł.

— Brak koior we L vew fe daje sle coraz bai- 
dziej odczuwać. Wczoraj powiróclł z Warszawy 
do Lwowa dyrektor tutejszej filji leraj. ICasy po- 
iiLsgkowfii, któremu dago w  Wanuawie nr«y.zu-<

czcnie, że w najbliższych dwiaąh nadesłanym m* 
1 «nie do J-wowa u  ajispont 20 miKpnów w  banknot 
tach koronowych. Nie na długo to jednak wystar
czy, gdyż wnet po pojawieniu Xę koron w basr 
kach wyławiają je spekulanci i ulerywają. Więłe 
bapJoioców koronowych z Galicji ukryto na Buko
wnie, gdzie rząd rumuński zarządził w po atnich 
dniach stemplowanie koron. Przypuszczano, że na 
Bukowinie zapas banknotów koronowych wynosi 
400 milionów, tymczasem po osiremplowunlu ich 
okazało otę, że było ich w samej Bukowinie prze
szło 6 razy więcej — gavż ojemplowano koron 
na przeszło 2 i pół miliarda, przyczem zauważyć 
należy, że Bank austro-węgierskl wydał dotych
czas banknotów koronowych na 49 miliąrąów,

— Wyzysk. Piszą nam z  puasta: „Od dłuższe* 
go czasu po rozmaitych lokalach, ,do których uczę
szczają nasi żołnierze i uboższa ludność, oraz koro 
koszat, herbaciarni itd. kręci się sfora faktorów, 
wyzyskujących okoliczność, że realizacja asygnat 
Polskiej pożyczki państwowej odłożoną została do 
1. maja 1920 i że obecnie tyiko od niej procent jesit 
wypłacany. Wyłudzają oni od żołnierzy i od cywil
nej ludności psygnaty, płacąc za nie po 30 do 50 
koron ?a 100 koron, przyozem rozszerzają fałszy
we wiadomości, że skarb polski za te pożyczki n'c 
nie płaci, że one straciły wartość itp. brednie. 
Rozmaite formacje wojskowe z chwilą rozpisania 
subskrypcji w zamiarze przysporzenia państwu 
środków finansowych skutecznie w swych oddzia
łach propagowały zakupno tych asygnat, byłoby 
więc rzeczą wskazaną, by ze strony sfer wojsko
wych wydano cdpowjedme pouczenie i w ten spo* 
sób ohron ono naszych żołnierzy od1 strał. na ja
kie sprzedaż tych asygnat za cenę o wiele niższy 
od rzeczywistej nominalnej wartości ich parażo, 
Również należałoby 1 ludność cywilną przestrzedz 
przed sprzedażą asygnat rozmaitym faktorom, któ* 
rzy na tym inteiesie zbijają majątki.

— Echa mordów ukraińskich. Okgana Sfeatzv 
okręgowego sądu karnego prowadzą jeszcze 
chodzenia y  sprawie szeregu zbrodni ukraińskich, 
popełnionych w czasie inwazji ukraińskiej na lud
ność polskiej w  powiatach 1 gi.nnach podmiejskich. 
I Jak: w Btfce szlacheckiej initemowall Ukraińcy, 
a* nan(ępinle' roiStrzelali Stanisława 1 Wojciecha 
Lęwcgaką, „Jana Paczkowskitgo, Antoniogw Miel* 
ńlką. Star,. Ma*ctnka, teona orskiego, w Win
nikach zamordowano Ludwika JastTrabka. zaś w 
Kamienopolu Karo'a Trembacklega Dochcadżenia 
w sprawie tych zbrodni są w  toku.

— Stosunki sanUamo-aprowizacyjno w 
ztenlach fwowsk.ch. Więzienie lwowskiego sadu 
karnego przy al, Batorego, w których przed patii 
dn a.nj wybuchła rewolta więźniów, zwraca na 
siebie uwagę. Według stanu z  przed kilku dini, w  
więzieniach lwowskich, obliczonych na pomie
szczenie 260 qs6b, przeoywa dziś 730, pąnuję więc 
ogromne przepełnienit. Stosunki aprowizacyjne 
w więzieniach, podobnie jak w mieście, są niewe
sołe. nie było jednak powodu do wyrażena swego 
niezadowolenia w  ton sposób, jąk <to ucrynili wię
źniowie.

Awanturę wywołały właściwie przebywające 
w więzieniach miejscowe indywidua, które wcią
gnęły do jej urządzenia obcych p rz^yjzów . Stra
że obrzucono z  okien rozmaitemi przedmiotami 
1 wybito przytem kilkaset szyb u okien, W  tym 
czasie wartownik zastrzelił inkwfzyta Koliska, któ
ry w  awantuiach brał największy udział.

Prezydium sądu, Jak się dowiadujemy, .stara clę 
we własnym zakresie o wszelkie produkty dla 
kuchni więziennej. Więźniowie prtez cieplej stra
wy składającej sie z kapuJty 1 złenutaków. otrzy
mują po pół bochenka chleba dziennie. WUjt1 pry
watny otrzymuje około 300 os,Mi.

Co do stosurków sanitarnych, (o więzienia 
lwowskie zwiedzał niedawno dyrektor okręgowe
go urzędu zdrowia dr. Mikołajski. Wóry stwierdził* 
że aą one podobnie jak gdzieindziej wskutek zni
szczeń ■wojennych co do pomieszczenia nledocitą- 
tecznie urządzone. Od cza**i wwbuchu eplieml, ty
fusu w więzieniach lv'owskłch, cele są wryblelonę, 
podłogi zapuszczone olejem. Są *ylko pewne braki 
en do pomieszczeni cho-ych wleźn!tów w  szpitalu. 
Taik nais informują cmmikl urzędowe. Spiawa cała 
zapewne będzie dokładnie zbadana,

— Rekwizycję maszyif do szycia zarządził 
magistrat lwowski. M?szyr tych potrzebuj woj- 
skowoić wykończenia otosaaai dla u iia ls n .
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Po 3— 4 tygodniach maszyn* zai odwirowane w 
sklepach i składach prywatnych (pt ̂ oznaczone do 
sprzedaży) zwrócone zostaną właścicielom, któ
rym magistrat wypłaci wynagrodzenie za ich 
^użycie,

— Pożar. Wczoraj o godz. 3 popał. wewnatfz 
warstatów wójtowych, przy ul. Janowskiej 1. 21., 
powsiał groźny ogień. Straż poża.na ugasiła ogień 
po 4 godzinnej pracy. - ?

— Obława w Pasiekach. Wczoraj urządziła 
polilcja obławę na Pasiekach. Aresztowano Ale
ksandra -Dąbrowicekiego, poszuidwuntgo za liczne 
kradzieże, oraz Krzysztofa Pieniążczaka, dezertera 
armii Hallera. Bratu jego Kazimierzowi, również 
dezerterowi, udało się zbiec. Pddczao rewizji zna
leziono też karabin z bagnetem i różne rzeczy po
chodzące z kradzieży. Siiwierdzsno także. Źe ban
dyci uzbrojeni w  karabiny co raz ^zęścioj do
puszczają się kradzieży bydła. Przypuszczać na
leży, że policja podczas tej obławy wpadła właśnie 
na -trop szajki tych bandytów. Śledztwo, które się 
tfoczy, spi awę tę wyświetli.

— Kradzież kieszonkowa. Majstrowi szew
skiemu Wasylowi Soroce z Ozwigrodu, skredziono 
wczoraj pugilares z 2020 kor. w sklepie im. Kiliń 
skiego, pczy pi. 3  rzeleckim.

W  Polsce i na świecie.
— Teatr Rozmaitości w Warszawie z powodu 

pożaru — jejzcze zawsze jeść zamknięty.. Jak 
nam z Warszawy donoszą, artyści I eatru Rozma
itości grywać będą w najbliższych już dniach na 
scenie teatru Letniego w  ogrodzie Saskim, obejmu
jącym około 1000 miejsc, podczas gdy artyści tea
tru Letniego przenoszą się do teatru Stołecznego 
przy ul. BieląńJkiej, obliczonego na 1.500 wiązów

Magm rat warszawski uchwalił, aby ogłosić 
konkurs architektoniczny na najlepsze rozwiązanie 
zadania przebudowy dotychczasowego gmachu 
teatru Rozmaitości. Wynik konkursu nie przesadza 
jednak zasadniczej sprawy odbudowy ieatru Roz
maitości, czy też uniesienie specjalnego gmachu.

—  Rekwizycja szkła okiennego dokonaną zo
ra ła  w  Warszawie we wszystkich sklepach tafii-'

zych.
— Bajońside ceny. Z Wa^jzawy donoszą nan., 

że metryczny cd nar węgla sprzedają tam po j44 
mairek, a metr. cetnar. drzewa po 70 marek!

— Odpowiedzi od Redakcji. „Jednemu z prenu
meratorów w' Podhajcach“ donosimy, że nadesłanej 
nam korespondencji nie możemy pomieścić dlabcgo, 
że bezimiennych korespondencji zasadniczo nie 
pomieszczamy.

K O M U N IK A T Y

PRZEMIANA TOWAR7YSTWA „ŻEGLUGA 
POLSKA" NA SPÓŁKĘ AKCYJNĄ.

W dniu 8. listopada br. odbyło się w sali Tow. 
(technicznego w Krakowie pod przewodnictwem 
wiceprezesa Rady nadzorczej inż. K. Czechowicza 
nadzwyczajne walne zgromadzenie Tow. „Zegiu- 
ga Polska", zwołane celem przemiany tego Towa
rzystwa na Towarzystwo akcyjne o kapitale 
5.UOO.U00 koron. Imieniem zarządu złożył dyir. dr.
H. Jurczyński szczegółowe sprawozdanie o stanic 
majątkowym i rozwoju Towarysłwa, przedstawił 
..zabiegi o uzyskanie koncesji na założenie jpółki 
akcyjnej, uwieńczone pomyślnym, rezutatem, oraz 
postawił szereg wniosków, dotyczących przemia
ny Towarzystwa na spółkę akcyjna. Po wyczer
paniu dyskucji, w kfórej zabierali głos o, Przyby
szewski, Bulek, prof. Bujwid, inż. Pochwalskl. dr. 
Hubaczek i Inż. Gi Pruła oraz referent — walne 
zgromadzenie, reprezentujące z góra 500 członków, 
uchwaliło przeprowadzić z chwilą ukonstytuowania 
się spółki akcyjnej pod firmą „Żegluga Polska 
S. A." w Krakowie likwidację dotychczasowego 
Towarzystwa udziałowego przelać wszystkie 
przedsiębiorstwa Towarzystwa na nowo utworzyć 

’ się mającą sp'i?ikę akcyjną w zamian za akcje tejże 
i upoważniło Radę nadzorcza do prze»jrowadzenIa 
oszacowania w  tym celu majaku Towarzystwa. 
Walne zgromadzenie wyraziło przez licznych 

.mówców życzenie, by dotychczasowi udziałowej

ze względu na niebyw ale szybki rozwój Tow'arzy- 
Jtwa wzięli jak najliczniejszy udział w subskrypcji, 
a to z pierwszeństwem przed innymi.

Wobec (tego Towarzystwo przystąp, w naj
bliższych dniach do rozpisania publicznej sub
skrypcji.

W  koucu na wniosek prof Bujwida uchwalono 
domagać się jak naj energiczniejszej regulacji Wisły 
Drzez rząd w tych częściach, jdade ..Żegluga" na
potyka na trudności. 7286

Wszyscy, którzy należeli od 1. do 22. listopada 
1918 do kompanii sztabowej Nacz. Komendy W. I-*, 
we Lwowie, zgłoszą się natychmiast dc sierżanta 
Burczaka, lw ów , ul. Małeckiego 9, II p. od godiz. 
12 do 4 popoł. 7326

S—— -SK—---

Komitat Pań VI dzielnicy otw -Łyl herbaciarnię 
ala wojska polskiego i młodzieży akajeimaact w 
sali Białego Krzyża przy ul. Kilińskiego 1, 3. Po
święcenia aoknnał ks. Ign. Winm, który imieniem 
ks. arcyb. Bilczewskiego złożył zarządowi życze- 
nia W  wspaniale przystrojonej sali zgromadziło 
się wiele zaproszonych gości. W' zastępstwie gem. 
Madiary złożył życzenia ref mLtrz Kochanowski. 
Wśiód obecnycli byli major Kamiński. prezes pój. 
Białego Krzyża prof Jaworski, delegaci młodzieży 
wojskowej i akademickiej prof. Cehaic i w. innych. 
Honory domu czyniły panie: Adamowiczowa i
Paszkudzka, oraz p. Strzelecka, Ekesowa, Stenzlo- 
wa, Polna, Lambortowa. panny: Adamowiczówma, 
Terleckie, Lachowska ł mne. Licznie zebranych 
gSści zaprosiły panie komitetowe na herbatkę na 
pięknie udekorowanych kwiatami stołach, zaba
wiony J i kanapkami i ciał ami własnego wyrobu. 
Dochód z tej herbaciarni przeznaczony na Dom 
inwalidów W. P. 7332

Polskie towarzystwo poTtechnlczłra pragnąc 
umożliwić usobom obojga płci z poza grona człon
ków eowarzyjtwa uczestnictwo w odczytach śro
dowych z  prawem udziału w  dyskusji, wydaje 
zgłaszającym się roczny abonamen wstępu. Bliż
sze szezesrfly i wyjaśnienia udzielą sekretariat, 
riz?" ul. Zimorowicza 9. codziennie między 4 a 7 
wieczór • ‘ :

Kinoteatry dla obrońców Lwowa 1 Żołnierzy 
odstąpiły bezpłatne miejsca na dzień 22. 1 23. bni
Na posiedzeniu związku właścicieli kinoteatrów 
we Lwowie zapadła uchwała, ażeby w rocznicę o- 
swobodzenia Lwowa w dniach 22. i 23. listopada 
rozpocząć wyświetlanie obrazów o g. 2.30 i na 
program ten przeznaczyć dla oddziałów wojsko
wych i obrońców Lwowa przez komitet w ojsko
wy bezpłatne wejścia. Kima: „Apollo", „Koper
nik", „Lew “ , „Marysieńka" w ilości 150 miejsc, 
kina mniejsze „Bellevue“ , „Chimera", „Fata Mor
gana", „Grażyna", „Corso", ,,Lux", „Pasaż", 
„Wanda" i „L c ;echa“ w  ilości 50—75 miejsc.

Z Sofcoła-faaclorzy, Sprawozdanie za r. 1918 
i kartę legitymacyjną na walne zgromadzenie 
członków' we wtorek, d. 25. listopada br. zechcą 
druhowie odebrać w kancelarii w godzinach' u- 
rzędowych i jawić się liczjiif na tem zgroma
dzeniu- _______

Wieczół dyskusyjny w sprawie likwidacji 
Urzędu odbudowy kraju namiestnictwa odbędzie 
się staTaniem związku adwokatów polskich w 
piątek, 21. fam. o g. 6.30 wiecz. w lokalu towarzy
stwa politechnicznego, Zimorowicza 9. Zagai dr. 
W. Dziedzic,

Wobec rozwijania się handlu "oftmS i zwierzę
tami rzeźnemi powstają stowarzyszenia producen
tów zwierząt rzeźnych, które na pierwszy plan 
wysunęły dosj awry dla armjl.

W  dniu 30. listopada rb. o godz, 2 popołudniu 
w  sali TowarzyAwa „Rozwój" w Warszawie, ul. 
Żórawia 1. 2 odbędzie się zjazd stowarzyszeń pro
ducentów 1 osób, pragnących zają^ się tą żywolną 
placówką handlową.

Organizatorzy zjazdu uprzejmie proszą wszy
stkich kupców chrześcijan, chcących zająć cię o- 
mawianemi dostawami o łaskawe przybycie w 
oznaczonym lerjmiiie na zebranie organizacyjne.

     5727

Z muzyki. W  piątek 28. bm. wystąpi po raz 
pierwefcy Lwowie z własrwm koncertem skrzypa
czka Irena DubLka. Młoda aAystka jest jedyna 
aczenką Bronisława Hubermana. z którym wspól
nie z wyjąrJkcwem powodzeniem koncertowa.a za 
framcą W  Warszawie odniosła w całym szerego 
koncertów olbrzymie powodzenie. Na program 
koncertu lwowskiego wytraca aiSydtka najcelniej
sze arcydzieła literatury skrzypcowej. Akompa
niuje kapelmistrz dr. Artur >Roazinsld. 7295

Prezydium magistratu podaje do wiadomo
ści, że z dniem 1. listopada 1919 utuczyło p. 
Adam-owi Krzyształowiczowi, dyrektorowi rze
źni miejskiej, kierownictwo biura pośrednictwa 
sprzedaży bydła i mięsa.

Neumana w. r.

KOLEJE PAŃSTW. ~  DYREKCJA LWOWSKA.
L. 886/1 ż, Lwów, 14. listopada 1919.

Odnośiae do umieszczonego tymi dniami o- 
glodzenia na dostawę następujących materiałów, a 
mianowicie: żelazo fasonowe, blacha żelazna, arr : 
żelazny i stalowy, stal narzędziowa i resorowa, 
sprężyny do sied jeń i mne, palniki do lamp, obrę
cze na klosze dó lamp. zbiorniki na naftę i oliwę 
blaszane, przykrywy do latarń, kurki mosiężne do 
.umywalni i do «azu —przedłuża się termin wnie 
sienią ofcril do dnio 30. listopada br. godziny 12 
w połudime. — Dyrektor koi*1 państw owych.

1172

Dyrekcja kolejl państwowych we Lwowie o- 
głasza; W  nocy z dnia 18 na 19. bm. wstrzymuje 
się na rtdaku Lwow-Rzeszów ruch pociągów osc 
bowych nr. 42 (odjazd ze L.wows 23.35) i nr. 41. 
(™-zjrjaadi do> Lwowa 16.55), na szlaku Przemyśl- 
Chyrów wstrzymuje się ruch pociągów osobowych 
nr. 2011. 1 nr. 2016., na szlaku Cliyrów-Za^órz po
ciąg osobowy nr. 1211. 5 nx. 1216, oraz na szIaVu 
Chyrów-S‘ryj pociąg osobowy air. 1214. i nr. 1215.

]fab«2«lSM(wc iulobuń
za atmę sp.

J»>*ka Bifscfiana
"o teg łego  w  ob re r ie  Lw ow a odbędzie sSę w  pierwszą 
rocznicę śmierci w  piątek 21 listopada o  g. 9 rano w 

kośriela uniwe svtec(-itn przy ul. św . M ik o ła j.

iacek Mieczysław Tapkowski
rporucznik, architekt 

opatrzony św. Sakramentami, zmarł dnia 18. listo- 
paJd br., w  31 toku życia.

Obrzęd p ogrzebow y odbędzie się dnia 21. bm. 
o  godz. 3 popoł. z Techniki, ua cmentarz Łycza
kowski.

i s s a w m a i i
Zusanna 3938

Grandais
francus -a artystka dramatyczne w oryginal

nej sztuce 4- akt swej pod tytułem

JEJ PRZYGODY
Nadprogram

PODPISA NIE TRAKTATU
POKOJOW EGO w Warsalu.
„ H A i r r £ 1 0 E & A “  i  „ K O P E R N I K *
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, ś a » [e ł ‘.J 
k i n o ł e a t pD z i ś  p o  r a z  o d a t n i i ”

Zmierzch Bogn Wojnyw  5-eiu 
wielkich 
częściach

w . p a f t s s ł y  d i  a m  t  z  o s i a ^ . h
l a t  i y c i j  N a p a ie c n a  

W głównej roii słynny tragik włoski

H Z T 8 R  M A Z Z A i l T I
r O Y A U .O  IN K E  O B R A Z Y .

t s a d  s t a n  9.

Agencja kon certow a  Tow . 1 m yc cne „o.

W czwartek 20. i piątek 21. bm. w sali 
koncertowej Tow. muz. (ChorąSezyziia 7.)

2 wieczory poem atów tanecznychm sn::aETTo
z e  współudziałem uczenie:

Sydonjl Nigrini i WderJ Kauczyósklej.

P o z o ft i łe  bilety do nabycra w składzi** fo -tep a - 
1 ów  B. Pulo deckiego, ut. K em cn ty iy  Fańskiej 1. 
obok 1.. ęgarm Polskiej zaś w umu w ii- ezoru 

od gudz. Va7 przy ka.ic  T o w . muz. 7953

lirono in ż f t iie r ó w
i rządowo upoważnionych geometrów cywilnych 
założyło „Kiakowską Spółkę Pomiaiów i Parce
la. ji Ziem ianinw. Stowarzyszenie zarejestrowane 
z ogran czoną poręką. S rółka wykonuje wszelkie 
pomiary, przeprowadza zdjęcia miast, parcelacje, 
komasacje. itd. W sprawach m erniczych uJziela 
wyczerpuj"!t l i  informacji. Adres Spółki: Ziemianin 
Kraków Krenierowska 10/ł. Tel. 2550. 7285

Specj.iiisU chorob skom ycii i weuerytŁuyc.i

D R .  B  E  R  t l  E  R
S y k i t u f k a  !)■  117')

K u r s a  griełdy.
L w t w |  19. listopada i919.

I. aa szljkę (łącznic z kupone.o bieżącym).
Waluta koronowa 

W artość nom nalna 
Ostatnia dywidenda

płacą: żądają:
Bank gaik  dla handlu I grzeat 4 0 '—-ił 5 5—  

aao—
4 8 1‘— 
709—  
850- -  
275—

**>!>-— 
825*—

Bank ludowy 
B tnk Ida. zemot.
I ow. G ó ka 
Tow . Zieleniewski 
Tow . W  ng 
Io w . P izew orsk  
I o w .  Rak.-zawu 
Lwowski akc. Zakład n i t ł t n .
Tow . akc. Fabr. kari 
Tow , Chodorów 
b .nk kip. ga>.
Bank przemysłowy 
Browary iwowsk e 
B mk ziemsk. kred. gul.
Tow , G fota 
Polskie Tow . handlowa

K u r s a  o b r o t o w e :  
fł. Listy zada ne za 100 K (b<* kup. b ie ż )  

ro w . kred. gal. ziem. V k 1'0-' 0 
Tow . kred. gal. ziem. 4°/, 104-2>

2C0-10 
4ito_ 04 
20 > — IŁ 
Hli—10 
8(0- 0 

1001-63 2H 0—  
201-13 303 -- 
4 (1 — 1 4 
* 0 9 -0  
*0 0 -0  
4 ,0-28 
4'.i)--21
6'<i—50 
<100 -21 
2 0-0 
£00 -0

725-00
6h5-—
820—

550
0 3 )00
695*-

300-— 
000—

— L00--

530—

111-00 
105 75

płacą:
Banku kraj. cal. 4-/, prc. 1 6-50
Ban' u truj. g  d. ł  prę. 104 ■ 0

anku blp. g d  ł'/a prc. 1 653
B an u  hip. gal. 4 prc. 10»*.>0
Banku kred. ziem. gal. 4'/t pr 105-50
baiitu  bip. ze  nel. 4'/| prc. 100 75
Banku gal. dla handlu i przem. 4V* prc. 10Ó*— 

LI. Obiigl z i  100 K (b ez  kuponu b ież tcego).

żądają;
lc7-,0 
105 i 0 
107W  
105.0 
1 ft-50 
107 14 
lOa-—

Komun. Banku kraj. 4'/a prc.
Komun. Banku kr j. 4 pic.
Kolej, lokal. Binku kra;, 4 nrc.
Pożyczki kraj gal. z r . 18)3, 13,9-4 1D0‘> 47, 
Pożyć, ki ki aj. gal. z r . 1903 i  prc ( s k o i u )  
Pożyczki kra|. pat c. z  r. 1313 4*/, prc. 
Pożyć 1 : kraj. g « c .  z  r. 1914 Ł‘/« urc. 
P o t, o . Lw ow a  4 prc. z  r. 1833, lóGd, W*1

19. Lando
tot) Marek polskich 
Ruble carski*

durasal*

po 100 i b.
po 500 rb. 
-drobne 

(n o  10 Ki)
(p o  3 
(po 1003)

(p o  500 i w yże j)

i05 5Q 
103—  
101 03 
lOi-OC 
lO faO  
10200 
10 . 1)0 
94-00

150-00 
212  -  

812— 
18 .—
83—  
70—  
2 —  
15—  

177—

106-r.o
1 0 4 -  
1. 2 00 
103:0) 
102- >0 
10,1-00 
10100 
97-OC

151-00
222 —  
222— 
19 .—  
!0 —  
80—  
36—  
20  - a  

187—

Karbowańce 
G> żywny
W yp łat* na W arszaw ę

Zgrom adzenia g ie łdow e odbyw ają codzienni* 
z w y ątklem sobot, idedziel i - wiąt od gnoz. 1 2-750 d * 
I pop. w sr! obr.d  Polskiej K ra jow ej Kasy Poży^zisy* 
woj przy ul. M .cici«w icza L 8 w p rterte.

O U L U b Z E M I i i .

Nauka i wychowanie Posady i prace.

| t  n y u e ia k i ię/.y t. R iJ o  
w iiy Anglik z uługo- 

ktnłe-n d.św iadczen iem .
C  lrviue, Glinianska ; 0.

,7292

. u a u e z y e e l k a
*91 hna (ln Krrniir

V . c h n n i  mumia lek .ji 
“  Łaskawe zgłoszen-a 

Ro kows ich 6. 72 3

poirze-
bua do Kamionki strn- 

r-iłow ej dU u zenie z III. i 
V. licCaL -g io s zen  a Z ,b  i- 
łufcwicz! 8. o i  4 —5. 7 21

W a p l e c e  na prowincji 
pos/ukuje um ieszczę 

d i  nspi ant, Polak z rozpo
czętą praktyką, Zgłoś cni 
Lw ów  u). J. Strzem ię 4 
parter drzw i 1. 7-290

F fc a t r z a b n a  sił i biu j»a , 
•  ;,i.smo maszynowe. O 
.roiica pu entowy D^bniis i 

Ko hant.u skifago i-i-. 728-

SUronre, tanie, salWnfo wĵ sini?, „MaT

Mzp B z d znuj mięliEgł
dla 1udno4c' w iejsk ie ’, i- ‘-ałon-łe-skl-łt łakże 
inko sp .rę iy  ku.hen :*  dla każ ę j^ fe ry , ła
twe do z .puszczania lub pomalowania w  
każdej b .iw ie , (-za fy , łoź^a, stoły, stnlki, 
kredensy, ław y zw .k le  i do spania, łyżu i ;i, 
komody, skrzynie) sprzeda ę tylko w  c,-.ło- 
w agoiow ycl), stos .wnie do zamówienia 

kompłe.owanyeh, przesyłkach

DiiIFll P? B!ilJjłd fifIOTE§l

Crplzija RjI nasz72nv;cli
tafe, RaMcłO L L

Ponadto do nabycia: 7124

g rto w e  ze  składów lub na zam ówienie 
biuika, krzesta, rpeca ln e  urząd-cnia ku

chenne, doskonałe w .asae^o wyrobu

Harstetj sloaKfeis M i  sz a!:s
iw ae  wyrobtf i  zaktecu pr.em yslu  drzew nego.

A c a  ekonom że szno 
łą rolni zą, 10-letnią 

praktyką w w ię ,szych  ma
ją Uach pos-uiiuje p<> a y 
z raz na ordyn rję. B iiższrj 
:iifor in -cji t ii lz ic lł : t  gr/.e 
zn ośc  p. Ki mut w  konsu- 
nie sąd. ul. Batorego 3? we 

Lw ow ie  od godz.ny 9— 1 
przedi.ołtli nier.ł. 7296

E ^ L A H A  P R A S O W A
AGENCJA SPÓŁKI flZO NKARzY

W Ó W , U L . C H O R Ą Ż S U T Z N Y  7 ,  (D om  T o w . M u zyca ).

P R Z Y jn rJ E  RRFMUKPRATY i OGŁUSLECIIA 
bO W S iW u t iC H  F ih y .  

h łl8 T 0 « ld 7  f  T7T0TICI3H W S Y  WYCH0I ZABYCłł I* POLIRT.
PORADA I UKŁADAMI 0 9 ŁOSZEŃ.

s r a f d n i k  b iegły  w pió
‘'t® r /.e i ra

ka zajęć a 
no'uun u. 
nin: do 
Jn«.

racliunicach 
biurom ego

Zgloszi nia pise 
a iministracji pod 

£2 8

szu-
I o - a  u y izu y  kredens.

Ludwiga X IV , biur- 
iustro B.derruaje- 
sal-nka, em pr, 

sypialnia

M m  ł l a z r .  .Tan ta l. 
•  sprzedam. Taruow st e-
go  95. 72 2

R z ą d c a  a g c i  .ra, Ś ązak  
* •  lat kawaler z d ie- 

s lęcio letną praktyką ob .j-  
mfe ;arzą I. Z g łoszę  ła pod 
„Agrc >om- do a Jmiał itr-cji.

7279

.a dtoniowa na jedną osobę, 
dywany perskie do nabycia; 
.'<upno i s p r z e d a ż y  Ludw. 
Machulskiej, Sapiehy 41.

73 !0

F ila te lia ta , Lw ów  Ko
ściuszki 1. H indel ma

rek. Kifnuię każdą iluś ‘ ma
rek polskich ł zagranicznych 
j koteż : z t  ory. 7318

set wety, koszule,

Różne.

i n e t y t u t  l e k a r s k o d i *  
K i  n e t y o i s y  lcczj 
w -ze lk łe  choroby skórne 
twarzy, ucuwa elektryczno- 
ŚJią btod.iw d, włosy, plamy 
bl>zny, piegi i zmars cczi 
twarzy Masaż ręczny i e le 
ktryczny odm ładzając/ cerę,

y k o B t t je  w szelG e 
botv * Zdknou mter- 

r.'ctwa oraz s^oiządanni 
kopie m »p, planów gospo
darczych i t. p. Adres w d* 
miuistrac i. 7301

u y  kutoł. Zakład ma
larstwa szyldów  i lakie * 

nłitwu. Feitzs Gul e.nskt 
leczy Lw ów , uL Boltnów 4.

7181

Kupno i sorzecłał.
■non

i L b r u s ,
futtuszki, szyfon, k a -T cczetl|‘c chorób w  ó .ó w  i 

p t usze d .m ik c, brukseltna f rbawanłe Dr. P łlec I, plac 
garnitur fu .rziny Szeptyckich Dąor )W8RiejJ0 lf  kóg Sien
10, I. p. pr-w o. 731 iiiewicva. 6-39

w  mlasteczl u koło ę Ł o r ^ e d a m  
m anód

a ln o ś ó  lO-morgową

Slan'sł iwowu sprzedam 
Zgłoszeni i pisemne do ad- 
min.siriiCjf pod ,R .a łn ość“ .

7312,

kangurowy 
soód po i ł  ilro  i duży 

stół. Piekarska 43, 11. piąti 
drzw i na >ewoc

a n t a  *  S a m b o r a *
która w  to w . z „s tw i*  

matki przebywała w grutir. u 
w Jarosławiu w h delu City 
ze tb ee  tą sumą dregą pod i  
lUóJ adres. Sprawa waz-n*. 
J. K. 7 00

K r a w a t y  z dostarczone
go mt.teriału robię* 

preer błam, ut. Kulecaa l i .  
72;-8 pat ter. 6326

KTO i. A liUP!Ćz ’k«'Sr.cp'&«T'Tdf
‘wiki nr. 36. Sup ń sLego  2, 
11 p. 7291iaito pod reV na

św. Ml CŁftJfl
nraktyc-ne rzeczv niech się 

a do f  rmy CW ENARSKI, 
\ :adem.cka 21. po iiuczyuia 
kuchenne, kubły na w ęgle, 
topat i i h a iŁ z ii do ognia, 
łopa ki do w ęd a  i śm ecia, 
wanny, nasadówki, ba ie, 
ban u i, żelazku do praso
waniu, k o fy  do

r u tro  miastowe, ^wiclkie^^^OssoliÓŁki^h Itt. 
podbite prawdziwem  Jim t.k tcn  iu .

bobrami, o azyjnie do s rze- 
d.
3.

tepiiy \ ) \ m
na,b?rdziej tnlazctone 
reparuje fabryka M 
Szkieiśkiega —  Lwów, 

4274

"JNgubił s ę c-arny wy/et 
“ • b  ̂z  og< >, t, wab się 
Nero, mar^ą 2718, w sobotę 
na oiuintu w ulicv Z ielonej. 
W i tuomosć 0  nim dobrze 
wynag odzę. Inż. Fłsc h^T, 
Kg l.unowskłego 10! 7-95

t-.la. M iro w sk ieg o  2, drzw i ^ E R E S Z K !

HAFTY RĘCZN5

S uknie ba te. a e, w izyto
we, kostjun.y p rz y jm j-  

1“  *1o szycia, wykonując w 
ról dm cżaąie, po etnajbh 

p rzys ięg łych  P iacoun ta
Jolanda- ul 3',-sdra 8. 

Ii- P- 72S4

R neznikł stare .P rzy ja -L  
cieia dzieci* z  p o w i j - '

I  K  KO I- t l .  niema 
mysz-r w  domu, bo 

można ni być łankj po Jg ,vk -
z a

maszynowe, w\szywame Pl 1

ira'zkarń, ^-'ia „P iętnastoletni kapita ii* ‘*tor‘i* 1<ara*’ obc,4słi n,.Ł gu*t*
akźe emaliowane do mo du^  .W ysp a  iaj m cza“ kupię.i 

lub m nut-la  ly. Lyaw-/ w  Zgio-zen ia  itsiow-. do ad- 
w iętszym  w b rr e. 73! ijnnnistrotcji pod .P rzy jac ie l* 
—   i------------------    7 89'

ko w przyjm ują
C H R Z E Ś C I J  A f t S K I k i m  

ZAKkAD HAFTÓW

mie (CA ENARSjii, Akaue- 
m cka 21. Posiada w wiel- 

w yborze ł iż w y . 7315

Fe to g ra f
litóiy Oh

szm aits  meble i dro-| 
■ "  biazpi do użytku do-

Ak«i .rn ie k a  22,
Iu l* amator, 

chce zrobić zd>ę„
ie za 5 m nut luó repro. r ow ego, syi>ia!nia m ęk k a ,'p <  y*j< rs I I zakład, 

dukcje, nie b kupi momen ant ki, gatde>oba ,damsl« i a k^Jąja B wen ego 
t any ap rat fo togr hczny z ntę ka zaw sze do iii.byaa 

n .ą  Zybl k iew iesa 43. u „Kuou-ł ■ sprzedaż*. I  dw 
doaorcv do 10 g o d i  rano Machalsli ej, Sapiehy 41. 
lub od  6 w ieczór. 7aia

l. p.
7łC t Mieszkania.

MI
eg<\ ui.

łow acu ego  6. i>ol.-ca się 
Szan. Piibł cziiości. N aj:ta-,śjiu  do

B o k a l  skl powy z 3 - ih*  
pokojami w śródmlę- 

o 'stąp ien ia  Zg*c>-
fanuieiSsz usłuaa, Tanie cc-'sienią pisemne do zdml if* 

7311 uy. . . T271'ztracjł pod 7Ź7§
i



KUR JER LWOWSKI z dnia 21. Listopada lilię. tft. fitS

Pierwsza Polska koncesjonowana 

ajencja kojarzenia m ałżeństw-------
x  k : a . ia najtrys^re i>

K R h k A W r  S i w a k i  l \  li. p. l i f l C C H 5? * 7 m

U  O  fc *  T  A  W  O  Y
Koni i zw ierząt rzeźnych d la arm jl proszeni 
są o przybycie w  dniu 30. listopada 1919 r. 
o g. 2 pop. do sali Tw a. R ozw ój Żuraw ia 
Nr. 2 w  W arszaw ie na ogólne zebranie 
organizacyjne w  celu zaw iązan ia  Związku 
Chrześcijan dostawców koni t zw ierząt 

rzeźnych dta arm jl Polskiej.
Pożąda../ jest zjazd z całej Rzeczypospolitej 

wszystkich osób, chcących zająć się wspomnia 
nymi dostawami. 5727

U dziela pierwszych in form acji: 
Tatterssl Polski, P i?knanr. 1. telel. 138-85.

Poim. S:sa zaltainrasloszupas:!
o Żydaczowle.

pos7uVu]e rutynowanego likwidatora 
eaen .ualn ie praktykanta (tk i)

Ptaca w ed le  umowy.

Po roku nienagannej sfużoy stabilizacja. 
Zgłoszenia osobiite lub pisemne z dołą
czeniem świadectw. W  braku mieszkania 
zapewnione skromne pomieszczenie tym

czasowe. 7319

Haszj y ry.njpsiiis n m  luii używam, ciężkis, jo- 
szuhlwanB, 10-15 sztun, również ro trrc lo :

Kołka 97. m m  — 29.00 J sztuk, k itk a  U  m/m
— 87)|00u ozt., Sprzączki 5 0 x 8  -  12250 Czt., 
■ orzaczk i 4 0 x 5  -  2000 8z‘ ., sppzączki 8 0 x 5
— ISObO Oxt^ sprxbczxi 2 5 x  5 -  83040 U l. ,  
łańcuchy nasze nikowa F500 1 &- , wędzidła 
(K r c i f  Je 12700 szt., strzemiona. 0000 aut., 
muiuWztuki 6x00 azt. Oferty z leritiinen. skłądić: 
Spółka Rymarzy, Wars* swa, Nalewki 2-a

1’a łiż  Sitnom, Wind., i)—a. 6728

Ogłoszenie,
.Dowództwo Ko!ejt Wojskowych Litewskich 

w W.ln'e poszukuje
Aleksandi a JAKUBOWSKIEGO 
i Aleksandra STR AC ZLK 4, 7306 

którzy wydelegowani zostali do O łjki i Krze 
mieńca w dniu 30. września br., zaopatrzeni w 
gotówkę i potrzebne zaświadczenia urzędowe 
na zakupno i przewóz zboża dla Aprowizacji i 
dotą I n!e powrócili ani żadnej wiadomości o 
sobie nie dali.

Uprasza się Władze państwowe wojskowe 
i cywilne o wdrożeń e poszukiwania oraz wszyst
kie osoby, któreby miały jakie wiadomości o po
stoju lub pobycie zaginionych, aby telegreficznie 
na koszt Dowództwa wiadomość Dowództwu 
pod adresem „D. K. W  L , Wilno** podały.

Wilno, dnia 91X1. 1919. r. D. K. W. I .

| Marchew, burak':
ćw :k 'ow e, kanu tę, kaszę, fasolę, gro h I socze
w icę I inne pioduitta spótyw cze  kupuję na p o d 
stawie efert piśm nnyih Państw ow y Urząd ru  
spraw powrotu JUR. Lw ów  M i.k .ew icza  23.

riwo;/siiii i buchaltera
posady zaraz do nadatra. Reflek*uje się na siły 
fachowo ludoIiFone, O Lny z życiorysem, odpi
sami dokumentów i podaniem wymaganych 
świadczeń, pod adresem: Zarzad Browaiu Zdzi
sława hr. Tarnowskiego w Dzikowie p. Tarno
brzeg Nie uwzględnione pozostaną bez odpo
wiedzi. 7320

Niniejszem  zawiadamiam P. T . K fen te lę , ze  po 
zwolmeuiu z  c z m e j  służby w o jskow e; objąłem 

kierownictwo mej firmy

BlUFiO SPEDYCYJNE
LUDW IK ZAW ADZK I

Lwów, Sobieskiego 5, I. piętro, .
i wykonuję w szelk ie rgend/ w  zakres przedsię

biorstwa wchodzące.
P rzez  objęcie reprezentacji firmy H a R T V . .G  
To w. f.k c ." w  Poznaniu Gd.ńsau, .v a rs zw ie , 
Skalmierzycach, Łod zi i Kranów ie uskuteczniam 
przeprowadzki do tych m iejscowości pod nader 

koizysinym i w io i nkami

Pnew óz » ę g h  1 kartofli wozami
bakowymi. -323

Słównę Urząd Zaopatrzeni 5 drm ji (Q . M. Z A .1:
ogłasza niniejszym konkurs na dostawą, 
mebli sosnowy o m  bajcowanych, wojskowych

mi ł io w i.ie  n .i:
a) sto ły  dWusiufhtdowe z ztmkami cuhaitoweml

wvm iar biaiu 1 i i x 70 1000 sztur. 
stoły pięciosaulflodowa z zamkami cuhaltowe- 

mi wym nr biatu 130 x  ;0  500 sztuk. 
i Ł  t e r k i  cztcropolkow e wym iar 106 wys. 80 szer 

45 głęb. 500 sz.uk. 
szr fy  dw u drzw ow e z 5-antchomemi nó ł-am 5, boki 

w  ramach. wym !:ir2 )., w y i. l i l łs z e r .  10 g ięb  ik)0 szt. 
taborety heblowane, nie bajcowane w yrn i.r 

blatu 40 x 10 1200 sztuk.
b ) krzesła  g: ite  (t. zw . w leć  :ń ik ie ) 300 tuz. 

fekele gięte (t. zw  wiadeńsk e ) at)0 szittk. 
steiiki l j  maszyn do pisania dębow e 100 x 50

z  sz fl. 180 szt 
pu lp ity szkolne blat linow y 50 x 60, podnoszony 

ukośny, zamykane 25 ) szt. U y m i.ry  pow yższt 
podane są w cent/met.ach,

Dostawa do dnia 30. sly  -zn a 192) i., pulpitów szk I 
nych do 25. g<ndnia 1919 r. Modele oglądać możn 
L-odlientfie p ró :z  wtorków, piątków i świąt o t  11-ld-ei 
w Sekcji V. G łów nego U zędu Zaopatrywania Arm.i, 
W arszaw a Przejazd 10. parter Ofertv n i do-taw ę cało 
ś .i lub części, składać tam e w kopertach zap iecz jio  wn- 
uydi z najjisem „O I;rta  na postaw ę neb ji,‘  od f i nt  
warszaw kich do dnia t5. listopada, od zam izjscow yc 
do dnin z 5 .  l i s t  ,nada 1319 r. załączając wadju n 

w wvsokoś. i »|, oa sumy d stawy

Megistrat król. stoi. m Lunwa.
LM. 66.2_5| 9jXVlL We Lwowie 7,XI. 1919.

O g ia s z e n ie .
Magistral miasta Lwowa rozpisuje publiczną 

licytację ofertową na wydzietżawienie na prze
ciąg jednego roku od I. stycznia 1920 do 31. 
grudnia 1920 pizedt>ięb:orstwa prowadzenia kan- 
tyny w miejskiei realności pod I. kons. 729 1/4
1. orj. 10 pi. Halicki (bazar targowy).

Ceny wywoionia rocznego czynszu ustana
wia się na 2000 fawa tysiące) koron.

Pierwszeństwo mają inwalidzi w 
szczególności z miej. zakładów.

Refłekfancl na powyższą dzierżawę zechcą 
wnieść do Departamentu XVU. Ratu*; U. p. 
otertę opieczętowana najpóźniej do wtorku dnia 
25. listopada 19.9 do godziny 12 w południe.

Do oferty dołączyć należy kwit na złożone 
w Kasie miejskiej wadjum w wysokości 10% 
oferowanego czynszu rocznego.

Bliższe warunki przejrzeć można w Depar
tamencie XVII. Magistratu Ratusz II. p. w  go 
dzinach urzędowania. 214

K rew cy  i Szwaczki !
Do szwalni pod kierownictwem głównego Pełno
mocnika C/.crwoneeo Krzyża przy ul. Jan 'takiej .31. 
potrzeba znacznej il iści riobizc nkwoCIfikown- 
»  eh  rob o tm u  i ro b o tn ik ó w  d la  i iz jb ia  
p ła s z c z y  w e js k o w y e h . Osouy narotlowoś i 
p >1 kiej u k w a k flk o w a n e  zechcą z darzać s ę 
yt kauceL L w, miasta i placu (<pt. Żuław ie) 

ul W d o w a  16 od g. 10-t. 73 ’5

l & l i i y i  A  WĘG1EHB IE
W  H w M  i AUSTRIACKIE

V-0 NAJNIŻSZYCH CENACH POLECA i 16

S t A N O E L  H E R B A T Y  I K  A  W  V

EDMUNSA R IE D L A
w c Lwowie, ul. Rutowekiego S. -

rtonces. iSiu.o Dra. Jffna Dziurzf.isiGegD ws 
Lwów e pi. B srn  ardyński 1.11. ma na sp rzadaż:
a) w  Brzuchowicach dw ie wille, jedna o  13 pokojact- 

wraz z  9  a n o rg . pola za 2 n).O00 k , druga o 4 
pokojaci z  ogródkiem  za 45 0UJ k.

b ) w e Lw ow ie realność z ogrodem  w  śródmieściu obok 
tramwaju z  gwaranc. z proc. C k ir te je  d ' cli. 
od w ieżonogo kapitału na ra/ e oraz li.zn r 
kamienice; ’ >'9.

ć ) w  Ual<cji 1'czne, m-iielsze I w ieks^e folwarki i or.-bra

Maszyny do obróbki drzewa, gatry, he
blarki, cyrkularki. —  —  — —  — 

Maszyny do obróbki metali, tokarnie, 
w iertarki i heblarki. —  —  — — 

Motory, lokom a bile, kotły. —  — — 
P łu g i parowe i motorowe oraz wszelkie 

inne maszyny i artykuły techniczne, 
dostarcza z a r a z ----------- -----------------

IMPORT ct EKSPORT f w arów  Żelazn, i sta- 
Iow. narzędzi, a itykuiów  t-eh ńcznych i maszyn.

t l i l S T oA. M. Kierskf
Lwów, Biuro ul. £imorowit;za 15. Maga- 

zyn, uk Kopernika 4. 7129
NNNMNNnHDnHHBBNBbMdNHNnBMBNBBBBRfii1.

Hp! i i Yifie! M
lyżKi I \ i t i u i i

t  chińskiego * cbr* 

poleca

A N T O N I  H d L S K I
Lwów, Sooiesklego 1. 3. 4329

Każdy palacz musi pczyznać, 
że tutki i bibułki cygaretuwe

SOLALI"99
są najlepsze.

Kilku urzędników
władających dobrze ję>vkłem  niemieckim, biegłych 
v. pracy biurowej, mozli vie obeznanych z ii n- 
dlem żelaz przy mie Polskie T ow a rzys tw o  Han
dlowe. T . A. w Krakow ie Zgłoszenia osobiste w 

oddzia le ź e la z i , ul. Sławkowska 1. II. p. 71 3

M i  H m  M e  tiiiitinii}t.siii
poszukuje itrzędnikn adm inistracyjnego do
xaty, rutynowanej s ły b urowei, posia.ifjiiej b**u*»- 
tpsną zna om ość huo 'Ulterji I i. isowoóol.
W  a r u n l t i :  Płaca według umowy, pomieszkanie, opał, 
sw iat’ 0  bezpłatne utrzymanie w  Lasvnh U’ zę-tniczem. 
Kaudydit musi być stanu w olnego i wyka . c  się ś * ia -  
dectwami odbytej praktyki biurowej. — Podania wraz 
z  refeunu am % rzekł dać należy ao  końcu 1 siopnda 
br. Dyrekcji rafinerjl nafty w  GliniKU Marj-mpolskim 
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